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Ogłoszenia 

przyjmuje Administracya, ul, Sokoła 

L 4, gdzie też udziela się bespłatnie 

wszolkicu wyjaśnień i porady w spra- 

wach reklamy, w szczególności przy 
układaniu treści ogłoszeń. 

W Waroma nabyć można „i 


Gazetą Wiecnorną* w Biurze 
las „Promdnó”, nè Widok L 16 
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W prenumoracie miesięcznej: „Gazeta 

orznna* wraz z przesyłką pocztową 
20 Mk. „Gazeta Wieczorna" wraz 
zprzesyłką pocztową 14 Mk. — Oba 
wydania („Poranna” i „Wieczorna” 
z przesyłką pocztową 32 Mk. 


wychodzi codziennie o godzinie 6 rano i o godz. 1 popoł. („Gazeta Wieczorna”) 


P. T. Interesentów uprasza się © zgłaszanio w sprawach redakcyjnych wyłącznie między godz. 6 a 7 wieczerem w biurze Redakcyi przy ui. Sokoła 
Rękopisów ne zwraca się. — Biura Administracyi otwarte codziennie = ly 6-tej rano do godz 7-mej wieczór. — Telefon radałwyjny Nr. D. 
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OBWIESZCZENIE. 


y 


MINISTER STEYYNYO SKARBU} 


zaprasza do podpisywania, uchwalonych przez Sejm Ustawodawczy dnia 27/H r. b. 


Dwóch Pożyczek Państwowych 


a) Długoterminowej i b) Krótkoterminowejł 
na warunkach następujących: ky 


POŻYCZKA DŁUGSTERMINOWA będzie splacona w przeciągu 45 lat od daty wypuszczenia przez wylosowanie jej obligacyi. ę 
POŻYCZKA KRÓTKOTERMINOWA będzie spłacona w przeciągu lat pięciu. "8 
Stopa procentowa obydwu pożyczek wynosi 5 od sta. 
Przy wprowadzeniu przyszłej waluty polskiej pożyczka długoterminowa będzie przerachowana po kursie o 10% wyższym od kursu, M 
ustałonego dla znaków obiegowych. s. 
Kupony obydwu pożyczek są wołne od podatków od kapitałów i rentowych, można nim' płacić podatki państwowe. 
OBŁIGACYE POŻYCZEK będą przyjmowane na równi z gotówką przez państwowe urzędy przy zapłacie za ziemię, inwentarz i urzą: $ 
I KUPONY DO NICH dzenia, dostarczone przez nie przy przeprowadzaniu parce'acyi i innych reform rolnych. ę 
mają wszelkie prawa papierów pupilarnych, będą przyjmowane w p'łnej wartości nominalnej, jako $ 
OBLIGACYE wadya przy licytacyach, kaucye akcyzowe i celne, kaucve przy zawieraniu kontraktów ze skarbem, 
kaucye, składane do depozytów wszelkich instytucyi rządowych w wypadkach, gdy prawo przewiduje skła- [M 
OBYDWU POŻYCZEK danie kaucyi pieniężnych, oraz będą przyjmowane bez opłaty na przechowanie przez Polską Krajową Kasę Miś 
Pożyczkową i Pocztową Kasę Oszczędności. o. 
| Procenty od pożyczki długoterminowej są płatne na podstawie zwrotu kuponów dnia 1 kwietnia i 1 października każdego roku, od peży- 
czki krótkoterminowej — w dniach 1 stycznia i 1 lipca każdego roku. 
OBLIGACYE OBYDWU POŻYCZER BĘDĄ PRZY JMOWANE 1) Pożyczki będą udzielane do wysokości 80 proc. nominalnej 
przez Polską Krajową Kasę Pożyczkową i jej Oddziały wartości. 
DO LOMBARDOWANIA 2) Pożyczki te są oprocentowane na 5!/3 proc. rocznie. 
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Przy wprowadzeniu zamierzonej pożyczki przymusowej obligacye pożyczki krótkoterminowej będą przyjmowane na równi z gotówką H 
po kursie nominalnym (sto za sto), pożyczka zaś długoterminowa będzie zaliczona do pełnej wysokości przy rozkładzie zamierzo- Kg 
nej pożyczki przymusowej rentowej. A 

Obligacye obydwu pożyczek wypuszcza się w odcinkach po: 100, 500, 1000, 5000 i 10000 marek polskich. CH 

Subskrypcye przyjmują wszystkie oddziały Polskiej Krajowej Kasy pożyczkowej, Pocztowa Kasa Oszczędności i Urzędy Pocztowe, Kasy (i 
Skarbowe i Urzędy Podatkowe, Banki Prywatne, Kasy i Instytucye, upoważnione przez Ministerstwo Skarbu. RS 

Do czasu wydrukowania obligacyi obydwu pożyczek będą wydawane Świadectwa imienne, które będzie można przenosić na inne osoby za [jg 
zawiadomieniem instytucyi, która je wydała. Świadectwom tym przysługują wszystkie prawa, przyznane obligacyom. 4. 

SĄ Asygnaty Polskiej Pożyczki Państwowej z roku 1918, subskrybowanej w złocie, będą przyjmowane na wpłaty nowych pożyczek według $i 
kursu, ustanowionego przez Ustawę Sejmową z dnia 24 marca przez przyznanie im kursu uprzywile,owanego w czterokrotnej wyso- fl 
kości ich wartości nominalnej. us M 

Ministerstwo Skarbu, wyposażając Pożyczki Państwowe w różne prawa i przywil:je, z których nie korzystają inne papiery procen- y 
towe, starając się warunki tych pożyczek zrobić jaknajbardziej korzystnymi dla podpisujących, dołoży wszelkich sił, aby zarówno s 


subskrypcyę pożyczek, j:k i ich spłatę i wyrlacanie procentów uczynić iaknajbardziej łatwemi i dogodnemi dla wszystkich. 
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Wspomnienie 
dnia wielkiego. 


„QAZETA PORANNA”. 


lat sto z górą... Dziś możemy i powinniśnry snuć 
dalej dzieło Potockich i Kołłątajów. Iż było silnie 
z życiem związane, mądrości i miłości pelne i du- 


Lwów, 2 maja. |chem obywatelskim świetne. Iż ducha Czasu rozu: 


Blednie siła i walor uczuctowy rocznic, obcho- | mieć umiało. Iż ład w Polsce za cel sobie wzięło. 


dzonych dawniej z tyle żarliwym pietyzmem. Da- 
wniej — przed woiną. Dziś już obojętnie mija ser- 
ce to, co dawniej niebylejaką było ostoją. Odkąd 
mamy grunt pelityczny pod stopa, wychodzą nam 
z pamięci lata i rocznice nizdoli. I tak jest może 
mniej wdzięcznie, ale dobrze. Tak długo już słu- 
chaliśmy nakazów śmierci, tak posłusznie chodzie 
liśmy w czarnem kolisku, że pora nam już nareszw 
cie podnieść oczy ku słońcu i rządzić się imperaty- 
wem Życia. 

Przeto k lorem życia inn: nam płoną rocznice. 
Tych właśnie wydarzeń, które nas ku życiu wio 
* dły. Tych, które nas siłą poiły. Które nas moralnie 
dźwigały, ku nowym, wysokim prawdom wiodąc. 
Które burzyły przesąd, światło ćmiący. 

W szeregu tycn zdarzeń pierwsze, królewskie, 
zronostajem okryts miejsce bierze Ustawa Majo- 
wa i po dziś dzień dumą o niej świetne wspommie- 
nie. Reminiscencya najwyższego aktu, na jaki się 
duch polski zdobył, dzieło najwspanialsze, jakiem 
się wiek oświecenia w Europie pochlubić może. Że 
nie miało równego sobie, świadczą zachwyty naj- 
większych polityków europejskich i najrozumniej- 
szych mężów stanu. Stało się tak, że w Polsce wła 
Śmie rozkwitł kwiat racyonalizmu. 

Rozkwibł na chwałę i świadectwo niezwalczo- 
nej naszej żywotności, ną d wód żywy wewnętrz- 
nej naszej mocy, Społeczeństwo zgangrenowane, 
toczone czerwiem nikczemnych wad saskich, zaś 
potem koruncyą t cynizmem nolscka — spzłeczeń- 
stwo, w k'órerm wesoło huał pieniążek moskiew- 
Ski i przerażające spustoszetia czynił talar vruski, 
pokazało, że serce w niem nie chore i że niz przch 
test mu rdzenią. l 

Diatego właśnie z rocznicy tei uczyniliśmy 
święto narodowe. Z tej przyczyny postanowiliś- 
my te kor'nowane wspomnienie obchodzić uroczy 
ście w dzisiejszej odnodzonej Polsce demokratycz 
nej. Dziś, kiedy tak daleko za nami zostały ,„rów- 
ności” Ustawy Majawej, a wszystkie artykuły ©- 
toczył pietyzm szanownych ralikwii. 

Bo przecież nie to czcimy w owej konstytu- 
cył i nie w tych szczegółach, 


Przato rocznica Ustawy Majowej nie jest zim- 
nym, grobowym obchodem, ałe świętem Żżywem, 
dniem pokłonaym dla wspamialego wzoru, dziś 
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zwłaszcza, gdy jawą zeszło marzenie poety ł 
„znów jest polskie państwą, 

co mu za pieczęć już nie będzie trumna, 

lecz wielkie w świacie słowiańskim hetmaństwo*, 

0 
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HENRYK ZBIERZCHOWASK:. 


TRZECI MAJA 
TRZECI MAJA! TRZECI MAJA! 

— DZWOŃ ŻE MI HISTORYO DZWOŃ — 
NIECH SIĘ MAR ROZWINIE ZGRAJA, 
PRZESZŁOŚĆ ŚBRGA TAK UPAJA, 

JAK WIOSENNA KWIATÓW WON, 


OBRAZ WSTAJE ZAPOMNIANY 

— DZWOŃ ZE MI HISTORYO DZWOŃ — 
Z KRÓLEM SEJM I WSZYSTKIE STANY, 
PAN I KMIOTEK POJEDNANY, 


WYCIĄGAJĄ BRATNIĄ 


DŁOŃ. 


I PRZED BOGIEM ŚWIĘTE ŚLUBY, 

— DZWOŃ ŻE MI HISTORYO DZWOŃ — 
ŻE PO LATACH OIĘŻKIEJ PRÓBY, 
BĘDZIEM BRONIĆ KRAJ OD ZGUBY, 
PÓKI ŻYWIE CZERSTWA DŁOŃ. 


W MGLE ROZPŁYWA 


SIĘ WIDZIADŁO, 


— DZWOŃ ŻE MI HISTORYO DZWOŃ — 


Z TWARZĄ SMUTNA I 


POBLADŁA, 


PATRZYM W DAWNYCH WAD ZWIERCIADŁO 
I W DZISIEJSZYCH CZASÓW TOŃ. 


HAŁAS WAŚNI ZNÓW 


PRZESTRASZA, 


— DZWOŃ ŻE MI HISTÓRYO DZWOŃ — 
DUSZA SIĘ NIE ZMIENI LASZA, 
WSZAK ZNÓW GAŁA PRZYSZŁOŚĆ NASZA 


TO SZABLA I KOŃ. 


W rocznicę... 
Lwów, Z maja. 
t) W morzu Słoficą tonęłą Warszawa w ditu 


już przez samych |3. maja roku 1791. Od wczesnego ranka panował 


twórców uznanych za ułomne j ulegające przeda-| w mieście ruch niezwykły. Ku zamkowi królew- 


wnieniu, bije dła nas Źródło żywe, którego wida | z 
chłodzi i krzepi. Ze stosunku tej Ustawy do ówcze|Przylezającym placu : 


sm3go społeczeństwa, z jej mądrego zarysu i przy- 
krojenia do ówczesnego w Polsce czł”wieka, z te- 


skiemu ściągały nieprzejrzane tłumy ludzi Na 
' u bram kościoła Św. Jana 
ustawiły się cechy wokół swych chorągwi | licz- 
ne zastępy mieszczan i ludzi wiejskich. Na twa- 
rzach wszystkich dziwnie poważny malował się 


go wszystkiego, co w Ustawie tej było nowe i dla; nastrój. 


łba szlacheckiego światoburcze, a co r:zmyślnie pl 


W zamku królewsk m obradował Sejm. Ze- 


prowizorycznie konserwatywne — z tego płynie | brane przed zamkiem tłumy nie wiedziały wpra- 


ku nam nauka i to zyskuje nasz podziw, 


wióą:e dplełądnye, nad czem Seim obrad uje, świa- 


Nie stworzyliśmy dotąd w Polsce cdrodzonei dome były igdnak„iaga, żewzabaźć tam agalą wa: 


aic, coby mogło iść w porównanie z wiekopomnem 
dziełem mierzchnącej Rzeczypospolitej. Czekamy 
dotąd na zrąb konstytucyi i nie możemy zestawiać 


żne dla ludu postanowienia i jakby przeczuwały, 
Że w sali obrad Zamku spisuje się właśnie najp œ- 
knieiszą może z kart dziejów Polski, 

Po całodziennych obradach otwarły się wre- 


sesyi sejmowych przy ulicy Wiejskiej z czcigodne | szcie podwoje Zamku. Wyszli marszałkowie sej- 


mi pracami Seimu Wielkiego. Na temat równości 
także dużoby mówić... Słowem — dziwnie wy głą- 
da dzisiejszy nasz i tyle wymowny pos'ęp, gdy go 
do owej, w delię strojnej dawności zbliżymy... 
„Szczęśliwy ten naród, jeśli dalej tak postępo- 


mowi, Senatorowie posłowie — kierując swe 
kroki ku kościołowi Św. Jana. I w oka mgnieniu 


dowiedział sę lud, że Sejm uchwailł, a król za- 


przysiągł wielkie, nowe prawa: Królestwo dz e. 
Równość stanów !.. 
Król przeszedł do kościoła, senatorowie j po- 


wać będzie umiał jak zaczął” — powiedział Burke, słowie zaprzysięgli nową Komstytucyę, odśpiewa- 
admimjąc konstytucyę Trzeciego Maja, Wówczas, | no „Te Deum". I rozkołysały się serca dzwonów 
po owym dniu jasnym, zaszło słońce krwawo na na wieżycach koścelnych Warszawy, zagrałyi chwili reform. Uchwalono reformy te w niezło. 
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Zachodnich, 


pe 


ny Rresów 


działa na Zamku królewskim i poszły po zies 
niach Polski wci radosne, bo zwiastujące 

że „warowamą będzie odtąd podług ustaw 
|krajowych wszelkich obrządków i religi wolność 
i'w krajach polskich“, 

że nastąpiło zrównanie ji zbratanie stanów: 
szlachty, mieszczaństwa i włościan, gdyż „zebrą« 
| na na Sejmie szlachta zrzekła się niepodz elnie 
swych rządów i dopuszcza dzieci dorosłe, ti. mia» 
„Sta do współrządów, owe dzieci zaś,,które dotąd 
| pod jej władzą zostawały, tj. włościan za dorQa 
|słe uznała i z pod swej władzy uwolniła", 

że uchwaloną została wolność zupełna wszy» 
stkich ludzi : że „każdy człowiek do Rzeczypo- 
spolitej nowo z którejkolwiek strony przybyły 
lub powracający, jak tylko nogą na ziemi polskiej 
stanie, wolnym jest zupełnie użyć przemysłu swe- 
lvo, 'ak i gdzie che ! osiadać w mieście lub na 
wsi”, 

że zniesione zostalo „Liberum veto‘, 

że Sejm uznał, iż „naród winien jest sobie <3. 
memu obronę od napaści, że wszyscy obywatele 
ubrońcami całości į swobód narodowych, wojska 
zaś wczeją "em, jeno wyciągniętą dta obronną 
z ogólnej siły narodu". 
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W 11 artykułach orzekła — w dniu 3, maja 
uchwalona — Konstytucya o wszystkiem, co wy- 
suwiało de na czoło namezbędwaiszych w owej 


de i SĘ e h. a 
Lwów, plac Maryacki I 10 
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«nnem przekonaniu, że zerwać należy z przeszło- 
łaa. że stare, przeżyte już formy ustąpĆ niuszą 
miejsca nowym, lepszym a to dia dobra i zbawie- 
aa Ojczyzny, wobec której ste — jeden już stan, 
ale wszystkie odtąd stany į warstwy narodu mieć 
mają iednak e prawa i obowiązki jednakie. 

I wierzyły w dniu tym wszystkie warstwy i 
stany Narodu, Że nowe, jaśniejsze idzie dla Pol- 
ski jutro... 

I złotemu zgłoskami zapisał się dzień 3. maja 
v. 1791 w dziełach Polski i po wieczne czasy prze”, 
śazał naród polski swym pokoleniem następnym: 
pamiątkę dnia onego. 
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Było to już jednak — niestety — za późno!: 
Naród ocknal się, przejrzał — gdy Ojczyzna już: 
tonęła. Za dlugo obradował Sejm czteroletni, za 
aóźno p „yszła Konstytucya 3. maja! Kości już by- 
ty rzucone.. Spisek iuż wknuty!.. Wyrok śmierci 
wydany!.... 

Zrównując i skupiając w jeden s lny organizm 
państwowy poszczególne warstwy społeczne, Wy- 
uinojąc wszystko. co niby wrzód trawiło dotąd; 
cało Polski i wprowadzając wszędzie ład į porzą- 
dex od dawna w Polsce aewidzay, — Konstyttu- 
cya maijowa uczynić mogła z Polsk: -- choć przez 
pierwszy rozbiór wszczuplonej. wewnętrznie ie 
dnak tak poważnie wzrnocnionej — jednostkę pań- 
stwową tak silną na zewnątrz, że wydany na się 
wyrok Śmierci moglaby unicestwić. 

Zadrżało więc z lęku serce Rosyi, krótko- 
wzroczna Europa popełn ła największy błąd poli- 
tyczny, ów błąd. który w wiek cały z zórą potem 
tak srodze na niej się pomścił. Przyszedł rozbiór 
drugi Í trzeci. Polska Straciła swój byt państwo- 
wy, znikła s karty Europy... 
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Komstytucya 3, Maja nie zdążyła już wpraw- 
dze ocalić Polski, pomimo jednak upackuiej, nie. 
straciła swego znaczenia. W chwili uchwalenia 
Konstytucyi majowej dni Rzeczypospolitej były 
policzone, begu więc wypadków, prostą już dro- 
£a wodących do zagłady bytu państwowego 
Polski, wstrzymać już nie mogiła. Zniknąć może 
atoli jedynie państwo, nie umiera naród, który u-i 


mrzeć nie chce, który — przeciwnie — żyć pra- } 


mie i to życiem wolności | do nowych lotów żv- 
cia dopiero się zrywa. I oto wprawdzie nie w ży- 
ciu Poiski śako państwa. aie w życiu bezpaństwo- 
wem narodu polskiego odegrała Konstyvtucya ma. 
towa doniosłą rolę ta nietvlko dzęki swym fc- 
formom państwowym. przeradzaiącym  dotych- 
czasowy średniowieczny ustròi państwowy Pol- 
gki w nowoczesne państwo konstytucyjne, lecz 


| wejść powinniśmy ; 


_„GAZETA PORANNA”. 


którego czerpaliśmy siły do zmagań o wyswobo« 
dzenie a zarazert wiarę we własne sły żywotne’ 
i wiarę niezłomną a świętą, że prędzej, czy póź»; 
niej Polska Woiną i Niepodległą być musi! 

A dzisiaj?.. Dziś, gdy pękły już okowy nie- 
wol, w które Polskę ongiś zakuto, gdy Polskę 
fuż mamy i Wolną i Niepodlesią, a silną, gdy sta- 
nęliśmy wobec ciężkiego nader zadania odbudo- 
wania tego, co ma jej ziemiach wojna w ruinę o- 
bróciła i gdy spełać mamy wielki obowiązek Os 
parcia bytu państwowego Polski na trwałych, Sil- 
nych fundamentach —- staje przed oczyma nasze- 
mi doniosłe znaczenie Konstytucyi majowej w ca- 
łej swej okazałości. Budując Państwo Polskie 
wejść musimy na tę drogę 
świetlaną, jaką wytyczyli nam twórcy Konsty- 
tucyi majowej: Kołłątaj, Niemcewicz i inni, z oka 
uje wolno nam Spuszczać przykazań wielkiej spu- 
śc zny naszych przodków! 

Wtedy Polską naprawdę wielką będzie i sil-! 
ną i zdolną do życia! | 


KS. BISK. WŁ. BANDURSKI 


Wyzwolonych Trzeci Maj! 


Rozśpiewany dźwięczy gaj! 
Nad gałęzi zwartych cieśń 
Płyna glosy: „Trzeci Maj!“ — 
Wyzwołonych duchów pieśń. 


Każdy tej krainy Syn 

IDzś pamięcią wraca wstecz, 
Gdy Prąulców naszych czyn 
Czei ohrońców dzielnych miec 


Dzisiai serc radości dzień, | 
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W nim tli odblask wzniosłych cnót, 
Które hasłem szczytnych brzmień 
Do Wolności wiodły wrót. 4 


— zań 


Trzeci Maj, ten Trzeci Maj, 

To nie wróżb zwodniczych mit, 
Lecz zwrócony Bytu raf, 
Jasny Zmartwychwstania świt! 


Twórczy wszechodrodzeń znak. 
Który win rozprószył zmrok 

I tam gwiezdny wskazał szlak, 
Gdzie znikł szary zwątpień mrok 


itzeo Maj, to duchów Zew! 
W nim uniesień żarzy skra. 
«o nadz:ejnry” marzeń Śpiew, 

W nim Miłości struna drga. 


e 


fo nie tylko szczęścia brzask, 
Nie rozbieżny haseł zgrzyt, 
Jecz Łączności bratn ej blask 
{ Narodu chwały szczyt! 


On w zwycięzki wiedzie bój, 
On zasługi Ściele trud; 
Wiarą opromienia znój 

I zrzeszenia wróży oud! 


Trzeci Maj! O! Trzeci Maj! — — — 
A tam w górze orli ruch.. 
Narodz e mój! Wiernie trwaj 

Na straży cnót į — Czuj duch! 


Na Trzeci Maj 1920, 


| 
Trzeci Maj! 


Lwów, 2 maja. 


O OOO a 


śbą o zawieszenie rą dzień 3-go Małą urzędowa 


W cząsfe tąszy polowej 1 uroczystego pecho- |nia, o ozdobienie gmachów urzędowych flagami 


miaście będą zamkne. 


1i 


<zlopków nasiępijao:;: Podczas ustawienia u- 


Uroczyste przedstawienie teatralne z 


rdu kj, między godz. 10-1ą a l2-tą sklepy w całem |sarodowerm « nalepkami ilunrnacyinemi oraz © 
i zaproszenie urzędmisów do wsięcią korporaty Ww- 
„„.gekcya pociotowa Komitetu obchodu Trze- nego udziału w wojskowej mszy polowej na Cy" 
etdgri Mala podzreżta czynności pomiędzy swych tadel, a następnie w pochodze. 


powo- 


czestników' mszy św. polowej i pochodu w pięć dn 129-te} poozmicy Konstytucyi Trzeciego Mała 
grup już zgłoswewych obejmą kierownictwo mad rozpocznie stę o godz. 7.30 wiecz. Zagar je przemó- 
poszczególnem: grmpam. Panowie: 1. giupa: wieniem prezydent dr. Leonard Stahl. ustępy 
iaryen Weber ` Tyc Tadeusz. 2. grupą F. Szczur ją „Pana Tadeusza“ wypowie dyr. M. Tarasie- 
kiewicz. Medyński Ujejski. laraimko, 3. grupa: |wcz. szereg piesn: natroinwych ©odśpiewają 
J. Brąkierwcz + M. Marszałek, 4. grupa: W. Ta- |członsowe Tow. „tarfa, pomadto w  konosrto- 
bor i Z. Kubala, 5. grupa: W. Murczyński i F. | wej] częśc! biorą udztął najwybitniejsze siły sce- 


+ i : 21. A 0 : j zd a 
także — i to w wyższym o wicie stopniu — dzię- Kunicki. Ogólne Kierownictwo Maryan Dziędzie- ny [wowiskiej i orkiestra teatralna. Na zakończe- 


F wprowadzonym przez się reformom społecz. lewicz 
A) M. S. O. Wszyscy uczestn'cy zechcą łaskawie od. | 
Znaczenie Konstytucyi 3. Maia jest podwójne: nosić sę w sprawie ustawienia według grup do. 
zewnętrzne © wewnętrzne. Na zewnątrz, ti. w Sto- jednośnych członków Komitetu i ściśle stosować | 
sinku do innych państw Europy ut'walła ona po JO ch wskazówek. Przy TOZA CANN pochodu ' 
wieczne czasy henor imienia polskiego, bo posta- | "Oło pomnika ag: Si się zatrzymy* | 
wiłą Polskę na czele państw Furopy prawdziwie wyż: ask oma JC EO Sue 
konstytucyjnie rządzonych. Dzięki Konstytucyi WA m zal aw. Toga O dr. Dad 
nośsiwej zaiaśniała w Europie po raz pierwszy ju- pE Dda się wł NĄ 00. Ber: 
trzenka wolności, zabłysła idea :ządów demokra- | rardynów. j i j AE 


tycznych, swobody Ë  tolerancy' rel zijnej. sA. 
Ponadto  Konstytucya — maiową raz na| _ To, właścicieli przedsiebiorstw, W dniu majo- 
zawsze zadała kłam baie. jakoby  Pol-| ego Święta narxi pam<tajmy, że powstające 


sta miezdołna byłą do sanrodzielnewo | z $ ' 
nia się dla braku odpowiednich sił żywotnych w29 WYSiłek pracy twórczej, ale także na ekoro- 


narodz e, ale co więcej. ponad wszelką wątpliwość miczne poparcie ze strony Obywateli, by moglo 


wykazała, że nie tkwiące w duszy narodu poiskie- | 
go błędy, lecz jedynie żądza zaborcza sąsiadów, 
stały się grobem samoistnego Państwa Polskiego. | 


ugrumtiwąć na rodnych podstawach swój byt 

materyałny. Śpieszmy zatem chętne z podp'sy- 
wariem polskiej pożyczki państwowej. zwłaszcza 
Ą INC: . ` "Iniech popra ją w dniu 3 Mala ci zwłaszcza, którzy 
Daleko jeszcze donioślejszą jest atoli rola, ia- |ciągnąć będą w dnu tym większe zyski tyż Co- 
ką Konstytucya 3. Maia odegrała „na wewnątrz". |gzigymi a więc włąścciełe restauracyi, cukierń, 
Przez cały okres bezpaństwowego bytu Polski |kawtarń. teatrów, teatrzyków, Kin itd. Byłoby 

była ona ową gwiazdą przewodnią, która rczświe- |bardzo pożądane. gdyby przedsiębiorstwą te cał- 
tlała w mrokach n ewoli gnieciona duszę narodu jkowiiy swój wpłww kasowy z dnia 3 mają. lub 
i nie pozwalała nam zapomnieć o wielkiej. pięknej ‘nastepnego, o ile będą w Pon:edziąłek zamkn'ęte. 

przeszłości. Przez całe lata i lat dziesiątki pod- przeanaczyły ną zakup pożyczk: państwowej i 

trzymywała na dnie duszy naszej pragnienie od-|zawiąadomiły reduskcyę PSmą naszego o dokona- : 
zyskan a wolności i nie dopuszczała, byśmy ——|nei subskrypcyi w celu podaria jej do pubitcznej | 
pchaijąc przed siebie taczkę niewolników — za-|w*adomości, | 
tracili wiarę w jaśniejsze jutro, Przez cały Ag Komitet Obchodu Konstytucyi 3-go Maja od- | 
z górą była pna niejako zdrojem cząrownym. zinósł się do prezydyów wiszystkrch włądz z pro-| 


Radzecić gruzów państw» czeka rietylko na zjednoczo- 


Straż honorową pełnić będą członkowie lne odegramą zostanie 


„Warsząwianka”, opera 
Alfreda Stadlera do słów Stan. Wysp'ańssiaago. 
w której role główne objęli pp. Ewa Baudrowską. 
Konstanty Krugłowski i Tadeusz Łowczyński, 
£ chwa rozpoczęcia przedstawiena i każdego 
punistu programu wstęp nią salę bezwarunkowo 
wizibroniorńy. 

Z powodu Roznych zapytań ze strony publi- 
cznośc: Komitet obchodu donos. że resztą b letów 
nia dzisiejsze uroczyste przedstawienia test dc 
nabycia w kasie Teatru m ejskiago. 

Miejscowa komendą skautową podaje dc 
wialdoimości, że msza skautowia odbędzie stę dnia 
3-90 maja o godz. 7-mej rano w kościele św. Zo- 
fi ul. św. Żońti. 

„Sakół IL“ obchodzić będzie rocznicę  3-g0 
Mala w miedzielę, 2 maja. Obchód rozpocznie 
zbiórka członków w budynku Tow. o godz 8.30 
Tarło. O godz. 9-tej mszą św. w kościele św. El- 
żbiety. Wieczorem godz. 7. urcozysty wieczór 
przy współudziale wybitnych sił artystycznych 


W poniedziałek, dnia 3 maja zbiórka członków w 


budynku Tow. o godz. 8'30 rano celem gremial- 
tego wz'ęcią udziąłu wie mszy polowej i pochodzie 
Komenda M. S. O. wzywa wszystkich człon. 
ków, by w dnu 3-go mają celem waięcią udział: 
w uroczystości zgromądzii sę w swych Komem- 
dach dz'elnicowych w poniedzialek, dnia 3-go 
maja rano. tak, by punktualnie o zwodz. 9 min. 30 
mogh się jawić ną bolsku Cytadeli. Wszyscy człon 
kowię jawić się maią z idznasami bez brog.. 
Komendant M. S. O. kap. Geyer Wikjor, mp. 


2 
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Ku uczczenłu rocznicy Konstytucył 3-80! 
Mala  cdkędjiłe się  słaranieni Uniwersytetu 
Żolnierskiego Kadry 14 p. ułanów Jaziuwieckich 
w moniedziałek, dnia 3 mała 1920 r. w koszarach 
wyżej wymienionej Kadry przy ul. Łyczakow skrej 
1 80 prz dstawierie z urozmaiconym programem. 
Początek punktualnie o godz. 7-mej wiecz. Bilety 
w cere 10 marek dła ofoerów 1 cyw lnych. a 
w cznie 2 m. dla żołnierzy obcych tormacy', o- 
raz programy do nabycią przy kasie. Czysty do- 
chód przeznaczony ra „Dar Narodowy" Trzecie- 


„GAZETA PORANNA”. Nr. 5230 


przed Tobą frontem stajem, 
Rzeczpospolita mężnych! 


|ków, introligatorów, pomocników dentystycznych 
i t.d. Niesiono tablice z nep sami: Niech żyje pra- 
cujący lud! Żądamy pracy i zawarcia pokoju! Niech 
żyje cała, wolna, zjednoczona Polska! W łednoścł 
siła! Chleba i pracy! 

(Pochód podążył pod pomnik Mickiewicza, gdz a 
' przemówili pp.: Rossyan, Marecki į; dr. Loewen- 
herz 


Pierwszy maja we Lwowie. 

Wiec na placu Gosiewskiego, Rezolucye. 

Pochód robotniczy. — Pod pomnikiem Mioklewi- 

cza. — W tsatrZe. — Zgrómadzemie socyalistów 
żydowskich 1 ukrałńskich, 


ŚWIĘTO POLSKIEJ PARTYI SOCYALISTYCZ. 


UROCZYSTOŚĆ W TEATRZE. 


go Maia. , 

3. Maja w „Qiwieździe*. W poniedziałek, dnia 
3go mają urządza stow. „Gwiazda* w sah wla- 
snel przy ul. Franciszkańskiej, uroczysty wieczór 
z współudz'ałsm artystów teatu m. pp. Kuk- 
gowtkiega i Kozłowskiego, orkiestry „Sokola IV“ 
4 amatorów sceny „Gwiazdy“. Przemówi ks. 
prof. dr. Górnis'ewicz. Początek o godz. 7.30. 

Czytelnia i Bratnia pomoc Słuchaczy Ut'w. 
wzywają kolegów do stawienia się w ponielzia- 
jek, 3-go bm. o godz. 9 rano przed gmachem U- 
aiwersytetu celem wzięcia udziału g: smialnegoe 
w polowej mszy Św. ciraz w pochodzie. 

Komitet zbiórki Daru Narodowego Organiza. 
eyi Narodowej VII. a (dłą dzielnicy 1.), urzęduje 
w niedlziełę w szkołe im. Konarskiego. 

Złednoczenie Połskich Chrześcijańskich Tow. 
kobiecych wzywa swoich czionków do zebrania 
è w dniu 3-g0 maia o godz. 9.30 u wtejścią na 
Cytadełę, róg ul. Łazarza celem wzięcia udziału 
w mszy połowej I w pochodzie. 

Nalepki ; wydawnictwa Tow. Szkoły Lua 
są w dniach 2 * 3-go dp nabycia w sklepie Komi- 
tetu przy pl. Marygckiim 1. 1, (sklep WP. Wroń- 
skich). 

Ks. Arc. dr. J. Bilczewski złożył na ręce 
Związku Qkręgowego T. S. L. jako pierwszy o- 
fiarcdawta kwotę 3000 marek na „Dar Narodowy 
8-g0 Mają". Za ten hoiny dar składa Związek 
Okręgowy w tej drodze maiserdecztiejsze podzię- 
kowanie. 

Wydział Krajowy złożył wa „Dar Narodowy 


Lwów, 2. niała. 

(mg.) Majowe święto robotników miało w mie- 
ście naszem przebieg bardzo spokojny, poważny 
i uroczysty. Na pl. Gosiew skiego wzięły udział w 
zgromadzeniu zwołanem przez P. P. $. nw'eprzei- 
rzane tłumy robotnicze, w liczbie przeszło dwu- 
dziestu tvsięcy głów. Dokołą trybuny ugrupowano 
sztandary i tablice z napisami. 

Zgromadzeniu przewodniczył wiceprezes m. 
Obirek. Po zagajeniu wiecu przez rob. Lisiewicza 
przemówił 


posęj Artur Hausner. 


przypominając tradycyę święta pierwszego maja, 
które od łat 30 obchodzi proletaryat. Sila socyal - 
zmu wzrasta i staje dziś u progu zwycięstwa. Po 
bankructwie kapitalizmu wystąpiła kon eczność 
zorganizowania pracy i produkcyj na inych pod- 
stawach. Runęły największe przeszkody dla so- 
cyalizmu polskiego — carat, rząd pruski i rząd 
austrvacki. Mowca podniósł zasługi klasy pracu- 
iącej około wyzwolenia į budowania Polski j wska 
zał na zbliżające się zwycięstwo hasła wolności 
narodów i braterstwa ludów, Wkońcu przedłożył 
nastąpującą 


rezohtcyę majową: 


Powszechne Święto proletaryatu Świata, Św.ę- 
to 1 maja. staje się dziś w okresie bankructwa ka- 
pitałizmu, w okresie zdziczena powojennego | 


(8) Wczorajsze popołudniowe przedstawienie 
odbijało wielce od zwyczajnych przedstaw eń so- 
botnich. Całą prawie widownię zapełnili robotnicy 
i robotnice udekorowani czerwoną odznaką majow. 
Przed przedstawieniem znany autor red. Ćw kow- 
ski wygłosił bardzo zajmujący, popularny odczyt 
obiaśniający postać Sułkowskiego w hbistoryj wo. 
góle a w tragedyi Źeromsk ego w szczególności: 
Następnie odegrano dramat z niezwykłym piety- 
2 to też oklaskom po każdym akcie nie była 

ońca. 


JAK ŚWIĘCILI 1 MAJA UKRAIŃCY I ŻYDZI. 


(S$) Ukraińcy w liczbie kikuset zebrali się w 
Sali ruskiego teatru przy ul. Szaszkiewiczą, gdzie 
zgromadzeniu przewodn czył p. Kusznir. Referat 
o sytuacyi wygłosił p. Czernecki a w dyskusyj w 
której zabierało głos kilku mowców, wybiło Się 
przemów enie akademika Kwaśnicy na temat ugo- 
dy polsko-uwkraińskiej. Protestuiąc przeciwko Spo- 
sobowi jej zawarcia, zaznaczył, że ugoda taka 
może doiść do skutsu tylko przez bezpośrednie 
porozumienie się dwóch ludów, W tvm wypadku 
ludu ukra ńskiego zupelnie nie pytano, to też u- 
góda ta ma tylko problematvczną wartość. W koń. 
cu uchwalono obszerną rezolucyę, która miedzy 
ihtiemi powiada:  Protestujemy jak naibardziej 
stanowczo ji uroczyście przed Ssocyalistycznym 
proletaryatem całego Świata przecw wszystkim 
zaborczym zamachom i przeciw fałszowaniu wolf 


3-go Maja“ kwotę 1000 marek zamiast  tłumiro- 
wania gmachu nalepkami, wydanem! przez TSL. 


TADEUSZ MICHAŁ NITTMAN. 


Rzeczpospolit» Mężnych ! 
gp ai w błysk pałasza, 
€ mionącymi armat lontem, 
Rzeczpospol.to nasza. 
stajem przed: Tobą frontem 


W ebozie naszym dnieje, majowy brzask wiosenny. `‘ 

Czas zmienić nocne straże. nim słońce ze snu ` 
(wstanie, 

** zbudz gwar w okopach, zwyczałjny gwar co- 
[dzienny. 


skłóconych narodów, dźwignią do urzeczywistnie- | Faiszerszych mas ludowych ukraińskiego narodu 
nia socyałzmu, do stworzenia bezklasowezo, na 6) Na o mię alęźwy, a MA 
naiwvższym stopniu ludzkiej wytwórczości oņať-:|. . „ ($) Na placu Solskich usadowiły się dwa wał, 
tego ustroju społecznego. w którym nie będzie gnij] CZ4ce ze sobą stronnictwa. z których każde, Święe 
wvzyskiwanych ‘ani wyzysk'waczy, nie będżiej tO | maja: wykorzystuje do propagandy. sprzecz» 
panowania człowieka nad człowiekiem. staje się| fych ze soba haseł. Na placu Rybim skoncentro- 
dźwignią ustroju o najpełniejszej i nazłębszej swo-, Wala swoich zwoleników małopolska Sekcya żyd, 
odzie, na wszystkich dziedzinach ducha, Święto | Bundu”. Zebrało się około 2000 osób. + 
1 maja staje się dziś jedynym czyni kiem zdolnym | Po zagujeniu zgromadzenia przez robota ka 
do zharmonizowania potężnych akordów, które Stołars. p. Picha wygłosili w żargonie _ obszerne 
tworzy każdy naród z osobna, w przepotężną i referaty na temat zakończenia wojny i sytuacył 
wyzwalającą całość. į pol tyczrej w Europie adw. dr. Landau i robotnik 
Klasa pracująca polska z dumą patrzy dæ% w Blumengarten, który domagał się równoupra wnie- 
„ełak swoj. pelna oiar i trudo krwawo ga da ów w Polsce aa przed evont 
zieło s ab i 
WI m n LE lie Rat uchwalono rezolucyę, domagającą się zakończenia 
| wojny * zakończoną okrzykiem na cześć brater- 


Bagnety iśnią od rosy. Las szumi wkrąg... 
Świtanie... | 
Żołnierska pieśń Cię wita, 
Żołnierskim też zwyczajem, 
Naszać Rzeczpospolita, 
trontem przed Tobą stajem! 


Tam, w kraju, z Świąt największe dziś śwęto 
: (narodowe! 
Dzwon z wieży bije gronrki, dzwon z wieży brzmi 
(radości, ' 
Głos jego — Nas dolata — więc odwracamy głowę! 
igwarzym z cicha o Niej, My, Jej żołnierze prości, | 


W rycerskich-Ś snach poczęta, 
z przed stu lat wielka Dobo! 
Rzeczpospolito Św.ęta. 

‘ontem stajem przed Tobą! 


U 

Stajem przed Tbą froniem. bo tak Ci się naležyt : 
My swięcej dać nie możem, jak to i nasze Życie! olbrzymi pochód 

Niechaj Ci o tem powie błysk oczu twych żoł- za niesionym na czele czerwonym sztandarem i 

fnierzy, przodującą muzyką kolejarzy. Za nią postępowali! 

O których też wspomniicie. gdy Wielk Dzień 


K pochodzie orkiestra tramwajarzy i rzeźników.| 
Z promiennym Trzecim Majem, 


IMy, zastęp serc orężnych, miejscy organizacye piekarzy, krawców, rzeźni- 


| przywódcy P. P. S., posłowie i radni miejscy so- 
fświęcicie! cyal ści. Prócz kolejowej orkiestry uczestniczyła | 


Ptvnęli długą wstęgą pochodu robotnicy kolejowi, || 


nvch narodów świata. Przez wolną, ziedqoczocą, | pe dk 
niepodległą Polskę staje na twardym grucie zreali stwa ludów i prawa samostanowienia narodów. 
zowania w sposób swoisty swoich ideałów mie- 
dzynarodowych. Dążyć będzie do zakorńczen a 
woiny. do uruchomienia pracy i jej organizacyi, | 
odpowiadajaccj spotęgowaniw jei wytwórczości, 
ne schodząc w dziedzinie polityki z drogi demo- 
kracył. 

. Niech żyje ziednoczona. niepodległa Polska! 
Niech żyje międzynarodowe braterstwo ludów! 
Niech żyje socyalistyczna republiką polska! Niech 
żyje pokój! Nech żyje połska partya socyalisty- 
czna! 

Rob. Laskowski mówił o nowych zadaniach 
socyalizmu: odbudowie warstatów i uświadamia- 
niu młodego pokolenia w duchu gocyalistyczny m. 
poseł Diamand o woli zawarcia pokoju, który ie- 
dnak musi być oparty o przyznanie praw samo- 
stanowienia ludom sąsiedn m, wresacie prsemó- 
wila p. Reizesówna j p. Lisiewcz, 

Rozwinął się 


Po zgromadzeniu zebrani uformowań się w 
pochód, który spotkał się na pl. Maryackim z po- 
chodem socyvał stów polskich. i podążył dałeł na 
ul. Kotlarską, gdzie rozwiazał się pod lokalem sto- 
warzyszenia 


s 
U 


Na placu Zbożowy zebrali sie „.Poalejsyom. 
ści”, Po zagaieniu zagromadzen a przez trż. Anz- 
Reissa wygłoszono referaty, w «tórych oprócz 
socyalistycznej Palestyny domagano się w Polsce 
faktycznego równonprawnien 2 dła żydów. zniesię 
nia militaryzmu. wolnej, demokratycznej szkoły 
ochrony młodocianych robotników, Zebrani urząs 
dzili pochód po żydowskiej dzietnicy miasta, 


a"ro'9g'2, 


ft 1079 
Złożenie zwiok ś. p. 


Dra Wladyslawa Wiszniowskiego 


Dyrektora rzpitalu w Tarnopolu, do grobowca fa- 
mijijnego, z kaplicy cmentarnej na cmentarzu Ły- 
czałkowskim edbędz € sis w niedzielę 2 meja b. r. $ 
o godzinie 3 po południu. na który to obrzęd po- 

została wdowa wraz z cór: ą, znajomych zaprasza. 


Nr. 5210. 


Z MUZYKI. 
Koncert S. Askenase'go. 


Lwów, 2-70 maja. 


W tatencle młodociąnsgo pianisty (ucznia 
Sauera w Akademi: wiedeńskiej), tkwi wiele wat 
tości, dzięki którymi może p. Askenase spoglądać 
spokojnie w przyszłość. Widać ną każdym kroku 
nietylko zapał dla sztuki, gle | chęć wnknięcią w 
istote muzycznej imterpretacyi, ustawicznego Pa 
nowamia nad sobą, mimo, że młodzeńczy tem- 
perament (rzecz tak piękna!) a może wrodzona 
affektącya wywoluje chwillami niepokój, który 
w dojrzatym wieku wyjdzie oczyszczony przez 
duchowe puzeżycia i da się zastąpić przez arty- 
styczną empcyę, artystyczny zapał, zrównoważo- 
py sumą doświadczeń. P. Askenase mma jeszcze 
ldnę wielką zaletę: jest bardzo sumiepny i mie 
przechodzi nawet nad bardzo drobnymi szczzgó- 
tami do porządku dziennego. Niekiedy nawet i- 
dzie rw tem dążeniu chwalebnem bardzo daleko, 
iakby chciał podczas gry analizować utwór az 
da najmniejszych dnobnostek. latego czasem 
brak tej wielkiej lini syntetycznej, która jest ce- 
chą paniistów, posiadających to, co nazywamy 
perspektywą muzyczrą. Lubuje się w dźwięko- 
wych eksperymentach, lubi nawet przy mich za- 
trzymywać się dłużej, — to dowód już bardzo 
rozwiniętego zmysłu dłą gry kolorystycznej. Jak 
wszyscy mowożytni pianiści, tak į p. Askenase 
ubuje się w widikiem różnczkowawu barw, 
zwłaszcza podczas spokojnej, cichej gry. To stwa- 
rza peietyczną mastrojowość, którą szczególny 
wyraz znalazła w wykonaniu (bardzo pieknem) 
utworów Debussy'ego, a wWemniej i Szymanow- 
skiego; iamtazya tego ostatniego twórcy była nai 
tepiej wykonana wiłaśnie w ustępach, nie wyma- 
caiących wytężonej sty uderzenią. Jędrmość w 
silnych dźwiękach przyjdzie niewatpliwie z cza- 
sem, gdy ustąpi pewną forsowna tendencya do 
nad-siły, wynikająca zapewnie też z wielkiego 
temperamentu. "Musimy z szczerem zadowole- 
niem podnieść, że interpretącya dzieł Chopina 
była interesująca. I tu też naibandzej zadowo- 


biły nas ustępy spokojne i ciche. Być noże, iż ar-||-k 


tystę miepokoiły zachowanie się publiczności na 
tym koncercie obecneli, wstawtcznie zajętej sze- 
ptem, tak, że nke miało sę wrażen.a, ż to jest pu- 
bliczność odwiedzająca koncerty z wewnętrznej 
potrzeby, a przynajmniej publiczność szczerze 
muzyłkialryya. Wreszcie nie mogę nie wyrazić przy- 
puszczenia, Że p. Askenase z szczególnem zami- 
łowantem będzlie wykonywał nowsza utwory, jak- 
kolwiek w soniac le Beethovena (op. 110) znajdowały 


memea 


(terenie 41.000 morgów. Urząd opracował ustawę 


A= 


Sty. 3 
emisył biletów 
-; Sprawę uzasadniał poseł Rząd, poczem 
przyjęto ustawę w drugiem i trzeciem czytaniu. 
Przyjęto również ustawę o listach skarbo- 
wych jakie mają być wypuszczone dla zaspoko- 
Jenia w marę potrzeby bieżących wydatków 
skarbu polskiego. 


„GAZETA PORANNA". 


stę miełsca bardzo płęknie odegrane 1 stylowo. 
Prowadzenie Kkantyłeny była na ogół szczerze 
nozśpiewiane, niekiedy głęboko fryczne. 

Zebrawszy te zalety razem, możemy tyłko 
życzyć młodochamemmu artyście, aby jego dalsza 
pracą nad sobą doprowadziła do wyżyn, ma 
które wskazuje zgo tałent. 


Dr. Adolł Chybiński, 


Sprawozdania w sprawie dalszej 


Warszawa, 1. maja. 

(PAT.) W dalszym ciągu wczorajszego posie- 
dzenia Seimu p. Marylski (Z. L. N.) stwierdza, że 

sprawa serwi tutów 

ód kilku dziesiątków lat jest jątrzącą raną na ciele 
spoleczeństwą. Klub mowcy podtrzymuje paragn 
10, 31 i 32 projektu rządowego, które ku jego zdzi» 
wieninw zwalcza stronnictwo p. Skulsk ego, Go da 
wywodów p. Kowalczuka, podnosi mowca na przy 
kładach, że komisarze włościańscy nie działałt na 
n ekorzyść większej własności. Omawiając art. 31 
ustawy, oŚwiadczą się za wnioskiem większości, 
t. i. Za redakcyą rządową, Oświadcza się także 
za projektem rządowym co do ustałenia okresu, 
wedle którego ma być wypośrodkowana cena za 
serwituty. Zdanem mowcy zanosi się na to, że 
Po zniesieniu serwitutów powstaną serwituty mo- 
wej daty. Ustawa o zagospodarowaniu odłógów, 
przepisy do ustawy g drzewie budulcowem na od- 
budowę, rozporządzen a p. Bartla nakładające na 
lasy prywatne obowiązek dostarczania budulcu 
nawet dla przyszłych pogotzelców, są właśnie 
próbą utworzenia nowych serwitutów. 

P. Gałka (P. S. L.) oświadcza się za jak naj- 
szybszem uregulowaniem sprawy  serwitutów. 
gdyż dalsze trwan e stanu takiego jak obecny by» 
loby niebezpieczne nawet ze względów politycz- 
mych. P. Chamtewski oświadcza, że fundamentem 
reformy rolnej jest regulacya serwitutów. Urezu- 
lowanie serwitutów leży także w interesie wło- 
ścian. 

P. Posnarański (P. S. L.) sprzeciw'a się dobro: 
wolnym układom w sprawie wykupna serwitutów 
i żąda rewizyi odnośnych układów, już zawar- 
tych. Ze względu na niewielką ilość obecnych na 
sali posłów 

odroczono dalsza dyskusyg 
względnie głosowanie do następnego posiedzenia. 

P. Barlicki zabrał głos w sprawe formal. 
nej odmówienia udzielenia głosu p. Rudzińskiemu. 

Marszałek: P. Barlick* przyznał, że art. 13 
nie dawał p. Rudzińskiemu prawa do zabrania gło- 
su i że należy to do władzy dyskrecyonalnej mar- 
szałka. Marszałek udzielał dotychczas bardzo czę- 
sto głosu poza porządkiem dzienym, ale -~ tylko 
wtedy, jeżel: poseł był osobiście zaczepiony, albo 


« 
Self m. 
142 posiedzenie, 
Warsząwa, 30 kwietttia. 

(PAT.) Początek o godz. 4.30. Po odczytaniu 
interpelacyi zażądał głosu p. Rudziński przed przy. 
stąpieniem do porządku dziennego. Marszałek 
oświadczył, Że nie uważa za stosowne udzielić 
głosu w sprawie komisyi konstytucyjnej, która 
wczoraj została załatwiona przez odesłanie jej do 
komisyj rezulacyjnej. Odmowa ta wywołała ze 
strony p. Rudzińsk ego i grupy wyzwolenia pro- 
test tak energiczny, że Marszałek po przywołaniu 
p. Rudzińskiego do porządku wykkuczyż go na jo- 
dito posiedzenie. 

Wraz z Rudzińskim opuść ła salę grupa wy» ' 
zwolenłą, 

Potem zażądał głosu p. Smulikowsłą w kwe- 
styi formalnej. Ponieważ było to już pa rozpo- 
częciu przeimówien a przez prezesa Urzędu ziem- 
sk ego p. Wielkońskiego, Marszałek odmówił udzie- 
lenia głosu obiecując udzelić po przemówieniu 
Wilkońskiego. Ta decyzya Marszałka wywołała 

głosy protestu na lewicy. 
P. Wilkoński przedstawił sprawozdanie z 
czynnośc: dotychczasowej gł. Urzędu ziemskiego 
oraz z czynności zamierzonych na przyszłość. 
Prace Urzędu obejmują parcelącye, prace regula- 
cyjne i współdziałanie przy regulacyach. Po dzień 
T lipca ukończył komasacyę 2559 gospodarstw na 
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© przekształceniu banku roln czego na bank ziem. | 
iski.. Mowca przytacza w kofńcy liczne trudności, 
które urząd mial do zwalczenia. 

Po Wielkońskim marszałek udziełł głosu p. 
Smulikowskiemu a wskutek jego nieobecności 
przystąpiono do pierwszego czytana utsawy © 
taksie dla pisarzy hipotecznych. Sprawę odesła- 
no do komisyi prawniczej. 

Przystąpiono do ustawy e paperach z bez- 
pieczeństwem pupilarnem, którą przyjęto w dru- 
giem ? trzeciem czytaniu. Z kolei przystąpłono do 
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Z TEATRU. 


„Dziś I jutro“. 


Sceny dramatyczne w 2 odsłonach Maryi 
z Fredrów Szembekowej, 


Lwów, Z maia. 


Błgkitnokrwista białoglowa, smakująca w pió- 
rze, nie jest u nas nowością. Prababka jej, potyka- 
jaca się na rymach Safona, czy „uczona Polka", 
zamkniętą cała w cnotę, jak w robron z adamasz- 
ku, zdobyła sobie u nas jako kulturalnych spadko- 
bierców, owszem, wdzięczną pamięć, Inaczej zgo 
ła mus? się ukształtować nasz stosunek do rówie- 
śnych nam pisarek tego typu, które piórem chwiło- 
wo wolmem od rodzinnzj korespondencyi spieszą 
na pomoc zagrożonemu narodowi, przepisując mu 
na wyimaginowane często bóle lekarstwa z domo- 
wych, niezawodnych apteczek. Tu niestety prze- 
staje dzłałać czar dystansu dziejowego i rzeczy 
nazywają się po imieniu: naiwność jest tylko nie- 
dostatkizy mnysłowym, a rzekomą prostota środ- 
ków brakiem dostatecznej kwalifikacyi artysty- 
czmej. 

Wypisuję to uczerwie, z gory zrzucaląc z stebi8 
obowiązek rzeczowego oceniania utworu pani z 
Fredrów Szembekowej. Zmuszany w obecnym se- 
zonie do ciągłego skalpowania autorów, jestem 
przecież człowiekiem dobrze wychowanym, więc 
rozbiorem tych „scen dramatycznych, takim, na 
jaki zasługują, nie cheę nobić przykrości kobiecie 


szych błękitnych, ma pani Szembekowa chyba ty- 
le wspólnego, że ile razy natrą na nią zbyt silnie 
stłoczone na scenie kmiotki i postępowce, wtedy 
do „kuzyna Zygmunta“ ucieka się po sukurs, 
najczęściej w postaci frazesu. Bo przecież między: 
nią a nim jest przepaść czasu, góra idei, których 
przeskoczyć, czy obejść niepodobna, choćby unai- 
dźwięczniejszą tyradą. Więc lista z zasługami na- 
szej karmazynowej przeszłości, brzmiąca jak wa» 
ryant z „Przedświtu', wydaje zgrzyt nia dlatego, 
żeby mieściła w sobie jakieś fałszerstwo dziejowe, 
ale, że w obecnem ukształtowaniu świata jest zbę 
'dna. I nietylko cna. Zbędne jest wszystko, co mó- 
wią ci niby dzisiejsi,a zgoła nie rozumisjący dzi- 
stejszego życia ludzie, wszystko aż po koniec, prze 
drzeźniany z „Psalmów“ z takim spokojem, jakby 
się nic nie zmieniło od czasów, kiedy powstawał 
„Katechizm dem'kratyczny* i wadzili się okryci 
pseudonimami panowie Prawdowski i Prawdzicki. 
Spóźnione zbawienie niesie autorka narodowi w im 
tencyach niewątpliwie najlepszych. owszem, stara 
się o pewną bezstronność. pozwalając jednemu z 
młodych arystokratów bez przerwy ziewać i być 
„bez dogmatu“, a nawet wypowiedzieć jedyne go- 
dne oklasku zdanie: „Jakie to jest wszystko nu- 
dne“. Niestety intencye, nawet z dodatkiem wma- 
dy, w którym było „placem spotkania powietrze”.|wianej w widza bezstronności, nie stanowią jesz- 
Któż z nas, kiedyśmy byli nawet bardzo młodzi iee o wartości utworu scenicznego, na jaki paso- 
stali sympatyą bzzwzględnie po stronie pierwsze-| wano to udyalogowane gadu — gadu. 
go z zapaśników, nie poddawał się mimo ta ma- Publiczność nie będzie chyba za ostatnią pre- 
gnetyzmowi sztuki drugiego? mierę wdzięczna kierownictwu - teatraltemu, 
Na nieszczęście Z tym drugim tzcmmi- które nie po raz pierwszy zresztę sklada dowód 
strzem, z nieśmiertelnym dziadem połowy ta-lzłego smaku. W tym wypadku przecież sprawa się 


i tò do tego kobiecie statszej. Orężna rozprawa z 
nią, chociażby najobfitsza w wesołość, byłaby nie- 
rycerska. Poprzestanę tylko na jednej wwadze. 
Przemiana odwartościowanego dziś społecznie. a- 
le zawsze równie wartościowego jako dzieło sztu- 
ki „Wesela* Wyspiańskiego na bezwartościowy, 
naiwny do nieprawdopodcbieństwa, a przede-, 
wszystkiem nudny „Pogrzeb“ —- o ileż żywiej zro 
bił to przed laty nawiet tak do orła niepodobny: 
pisarz, jak Laskowski — mcigła liczyć na sukces, 
ale w ciaśniajszem kole, choćby tych, którzy ha- 
łaśliwymi, chyba przez towarzyskie stosunki z au- 
torką uprawnionymi oklaskami wydawali dość dzi 
wne Świadectwo niepodelrzanej przecież, jeżeli 
idzie o zdrowe idee demokratyczne, lwowskiej pu- 
bliczności. 

Te rzeczy obchodzę mnie tu, rozumie się tylko 
względnie, iako przenoszące w niewłaściwe miej- 
sce akoent widowiska teatralnego. Gdyby niemiłe 
mi wstecznictwo społeczne ubrało się w szatę pra 
wdziwego talzntu, umiałbym w jego ocenie schy- 
lić głowę przed artystą, zastrzegając sobie do in- 
neft rozmowy sąd o człowieku, I bywało tak nie- 
raz, że niechętni ideom, czciliśmy pisarzy. Dość 
przypomnieć spór Słowackiego z Krasińskim, ten 
cudowny pojedynek na złote, romantyczne szpa- 
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Str. 6 „GAZETA PORANNA", 


akie SZCZUTKRA ! 


Najpoczytni Jszy tygodn k satyryczny w Polsce. 
Niezawisły organ satyry politycznej. 


Kajmisza lektura w sezonie podróży w góry, nad morze i do 
zdrojowisk. 


W części Hteraczisi „SZCZUTRA” 


współpracują: Jan Kasprowicz, Edward Słoński, Sianisław Waśyle- 
wski, Jan Lemański, Włodzimierz Perzyński, Henryk Zbierzchowski, 
Benedykt Hertz, Adam Zagórski, Jerzy Guranowski i wielu innych. 


Dział ilustracgi „SZCZUTRA* 


zasilają: Marya Berezowska, Wanda Reicherowa, Wacław Borowski, 
Kazimierz Sichulski, Władysław Jarocki, Edward Głowacki, Kamil 
Mackiewicz, Brunon Gęstwicii, Kazimierz Grus i w. i 


Rierowzletwo Ilier-artys yczne 


spoczywa w ręlu pp. Kazimierza Grusa i Henryka Zbierzchowskiego. 


cena pojedynczego numeru 4 Mk. 


Do nabycia we wszystkich biurach dzienników 
i trafiKach. 


Redakcya. Adrministracya I Ekspodycya 
wów, ul. $Sokoła 4. 


= 


Po odesłaniu szeregu wniosków do odiiośnych 
„Omisyj, odroczono posiedzenie. Następne odbędz.e 
się we wtorek o godz. 4 po południu. 


X 


jeżeli nie miał sposobności w najbliższym czasie 
swego stanowiska deklarować. W wypadku obec- 
mym prawa poszła do komisyi regulamin. celem 
przeprowadzen a dokładnego Śledztwa a w nab. 
bliższy piątek ma być sprawa przedstawiona na 
porządku dziennym Izby. | 


Pociąg turnusowy z Gdańska do Lwowa w drodze! 


Uroczyste wysłanie pociągu z Warszawy. 


Warszawa, 30 kwietnia. 
agy a go PI na icż EU ZKE 


mało uczęszczanym dworcu Warszawa-Praga za- 
i a DRE! ruch osobliwy. Przed dwtrcem stoi kilka 


Szzmbeko- |nie raczej karykaturalne. To zupełnie tak Samo, 
jak gdyby Strauss”wska „Elektra“ Śpiewała a la 
teatru ako do krynicy zdrowia i siły narodowej, Mimi czy Hedda. To samo oczywiście dotyczy 
żadne zatknięcia z twórcześcią nieskazitelną, na- | postaci Chłopickiego, niewydoby'tej w muzyce Sta- 
prawdę wielką, piętnuiję tu jako nadużycie, uchy-; dlera, równieź nie podkreślone zostało wejście tej 
piające powadze dnia. lp staci żołnierskiej, czyniącej niezapomniane wra- 
żenie, choć to są momenty, dające wiekie pole 
kompozytorowi, Stadler utrudni sobie sam zada- 
nie, wybierając — jako libret'o — genialny utwór 
Wyspiańskiego,  utrudnił zaś przedewszystkiem 
dlatego, iż wahając się zapewne między specyfi- 
cznie polską a intarnacyonainą muzyką, uczynił ją, 
jak ktoś trafnie się wyraził. bezpłciową. Z drugiej 
strony przyznać należy, iż Stadler to, co napisał, 
napisał zręcznie, mimo, iż kapelmistrz nie musi 


ko? Wiszada Eni pani 
mej w święto 3-go Maja, kiedy tłumy spieszą do 


Stanisław MaykowsSki. 


„Warszawłanka, opera w I. akcłę A. Stadie- 
ra, wedle stów St. WWspłańskiega, 


Lwów, 2 maja. 


Szlachetne są dążenia dyrekcyi, popierające 
rozwój sztuki rodzimej. Przyznajemy to szczerze J 
$ uznajemy. Nie ulega mimo to wątpliwości, iż np. yć kompozytorem. Kto pamięta wystawienie 
między niedawno z tak wielkiem powodzeniem | | „Warszawianki“ przez Pawlikowskiego ten 
wystawionym Różyckim a Stadlerem jest jednak doznaje takiego mnizj więcej uczucia, jak gdyby 
różnica.Czy dlatego (spyta ktoś może) nie należało ujrzał Walkiryę... ną noszach. 
wystawić tej opery? Uchowaj Boże! Wystawienie Bandrowska, jako Marya, była na czele. Zbyt 
jej nakazywaty względy wobec młodego kompo* | dobra śpiewaczka i aktorka, roli nie popsuła. choć 
zytora, gdyż nietylko widok i wykonanie dobrych nie leży ona w jej zaknesi:. Mniej zadoweTlił tym 
dzieł pomagają rozwijać się dalej, braki uzupełniać. |razem Krugłowski w roli Chłopickiego. Brakło mu 
Teatr dał więc możność kompozytorowi usłysze- | wielkości, spiżowości. W. mniejszych partyach 
mia przedewszys*kiem, iż muzyka jego kroczy wy |afisz wymieniał: Green, Łowczyńskiego, H<rnera. 
deptanym gościńcem, wyzitając przytem komuni- | Oklasków i kwiatów było dużo — lecz czuło się, 
ptyczną zasadę: co twoje — to mojzt Przytem ko-|że jedynym tryumfatorem jest tu ktoś nieobecny, 
munizm ten żle wybierał, gdyż tworząc muzykę |jedyuyim zwycięzcą choć niz pod iego adresem te 
#la utworu tak silnego jak „Warszawianka“, PA kwiaty, jedynym twórcą: Stanisław Wyspiański 
żało się cprzeć przynainmiej o wzory równie sil- 
me, potężne. a nie o miękki, słodki styl Pucciniego, A aj e plawi” 
tub Gounoda. Wizye Maryi-Kassandry w aryi o 
żakiei miękkiej, słodkiej melodyce czynią wraże-| : 


„|28, na szlaku Bogumin-Lwów nr. 15, 22, 


Nr. 5210 


| samochodów. Wychodzimy na peron. Odbywa się 


składanie pociągu turnus. „(Gidańsk-Lwów*. 


Między manewrujacym: wagonami i parowozami 
widzimy sporą grupę «sób. Wśród nich jedna tyl- 
ko przedstawicielką płci pięknej — pami ministro- 
wa Bartlowa, która jako radna miasta Lwowa tem 
żywiej interesuje się przedsięwzięciem, mającem 
odbić się znakomicie na stanie aprowizacyjnym bo 
haterskiego grodu. 

Sprstrzegarmy p. ministrów aprowizacyj Śli- 
wińskiego i kolei Bartla, wiceministra aprowizacyi 
Zaborowskiego, dyrektora ekspłoatącyi kolei Czap 
skiego, wiceprezesa dyrskcyj warszawskiej Mikul 
skiego, sekretarza osobistego ministra aprowizacył 
Pogorzelskiego i innych. 

P. minister kolei, podczas gdy posuwa się 
wolno 


olbrzymi pociąg ciłązniOny przez parowóz mme 
rykański 


Baldwina, informuje obecnych, iż pociąg ten skta- 
da się z 50 wagonów 15 t nowych. Pociąg ten sta 
l: kursować będzie pomiędzy Gdańskiem i Lwo- 
wem w tym samym składzie, dowożąc żywność 
z Gdańska. Jak już wiadomo, taki sam pocaz 
Gdańsk-Kraków został uruchomi ny 24 bm. Wkrót 
ce uruchomione zostaną pociągi Gdańsk-Łódz, 
Gdańsk-=Zagłębie itd. 

O godz. 3.15 pociąg ruszył i wkrótce znikł w 
oddali, za kilkanaście dni ten sam pociąg, tylko że 


z pełnym ładunkiem bielutkiej mąki ameryki- 
skiel 


itp. przysmaków zawita do Lwowa, Że witany 
będzie przez ludność tamtejszą owacyjnie, nie wąt 
pimy. 


Ruch pociągów po otwarciu granie. 
Kraków, 30 kwietnia. 


(PAT.) Dyrekcya kolei państw. w Krakowie 
ogłasza: Dla uniknięcia nieporozumień wyjaśnia 
się, że po otwa ciu grani. Państwa ti. od dnia 
] maja br. o g. 24 będzie bieg pociągów nr. 27, 
na 
Szlaku Dziedzice- Lwów nr. 1113, 1215, 6113 na 
Fszłaku Skawina-Sucha-Za opane nr. 6114, 1214 
1134, 44 na szlaku Zakopane-SuchesKraków na» 
dał aż do odwołania wstrzymany. Natomiast 
| rrzywrócony będzie bieg pociągów ekspresowych 
| Paryż. -Warszawa i z powrotem. Pociągów nr. 19, 
136 Kraków=Cieszyn i z powrotem. Pociągów 
nr. 19, 136 Krató'w-Cieszyn i z powrotem oraz 
pociągów nr. 20, 66, 167, 36 na odcinku Oświę- 
cim- Dziedzice na szlakach Bielsko-Żywiec i Kar- 
winasBielsko dobiegać będą pociągi osobowe aż 
do stacyi końcowych, a na szlaku Dziedzice- 
Piotrowice wzgl. Karwina poza wstrzymanymi 
nadal pccągami Nr. 27 i 28 ruch normalny. Na 
szlakach Tarnów-Orłów i Nowy Targ-Suchawola 
dobiegają poc agi osobowe już od 28 kwietnia 
br. do stacyi końcowych. Również utrzymany 
będzie nad.| bieg pociągów nr. 65 i 66 między 
Debicą a Rzeszowem. 


APOLLO 
DZIŚ 


prześliczny dramat 5 aktowy, we- 
dle UŚ ege autora Henryka 
ta: Bataille'a : 


|CZAR 
PIERWSZEJ KMC 


(L'enchentement) 


Sj Ostatnia nowość słynnej włoskiej 
RÓJ wytwórni „Meduza — 975 EiS 


N o s 2 1 (0) „GAZETA PORANNA”, S tr, 7 
FI 
á 


Teyumfainy pochód zwycięsiiej konfroienzy wyj 
Koalizya i państwa ośz:enne zmieniają oryentacyg! 
Zmierzch rządu sowietów! 


a 


POLSKA KONNICA KOŁO JAMPOLA. 
Wiedeń, 1. mają. 
Telef.). (in). Z Bukaresztu docoszą: Według 


Siczownicy bolszewiccy poddają się naszym wojskom! 


Nieprzeliczony materyał wpadł w nasze ręce! inf dchodzących z nad D 
e informacyi nadchodzących z na niestru pofska 
Komunikat Sztar FO©ODNDTrALNOZO. konnica poławiła się w okolicy Jampoła, Armia 


Warszawa, 30. kwietnia. woli drugfe] brygadzie strzelców S'czowych, we. | DOlSzew cka cofa się bezładnie w kierunku wscHo- 
Wojska nasze w zwycięskim pochodzie zaję- dle dotychczasowych obliczeń, wynosi 32 azzł z | dnim i południowo wschodnim w panicznym popło- 
ły Żmerynkę i W'nnicę, gdzie witano radośnie ich kompłetnymi zaprzęgami, 150 karabinów maszyno» | Cahu. który ogarnął nawet i koła ofcerskie. Każdy 
wkroczenie. Na odcinku Koziatyn zajęto szereg wych, około 500 karabinów pizelrsty; radiostącyę Stara się tylko ocalemie własnego Życia. 
misjscowości. Przejście przez rzokę loteref zo-,i znaczne ilości kosi. Nasza dywizyaą. operująca na 
stało zajęte i obsadzone przez nasze wojska. Szcze- północ od Wbmicy, zmakomtym manewrzm na 
gólnie zac ętą walkę toczono o młasteczko Mielin, Kalinówkę ; Holendry odcięła odwrót cotającym się | Wiedeń, 1 maja. 
w obuonłe którego uczestniczyły chlńskie odziały. oddziałom boszewić ww, mayczty ieden odczyt „, (Telef) (fr) Z Bukareszt. donoszą: Według 
Miasteczko zostało zalęte po dłuższym boju, przy- piechoty odciętej od sił głównych wytrzymał WieŚCI nadchodzacych z za Dniestru, wojska bołsze 


ODWRÓT W POPŁOCHU. 


Na 9 F wickie w popłochu opuściły Winnicę, Bracław, Li- 
czem zdobyliśmy kilkanaśc e dział, bardzo dużo |powiec JS 


karabinów maszynowych i ręcznej broni. Zdobycz się przebić wzzluż *ru poie weg. 


nasza w taborze kolejowym wymosł 100 parawo- 
zów i 1300 wagonów. Wzięto również Jiba p.cą- 
gów pancernych, W Żytomierzu į Berdyczowie 
zdabyły nasze oddziały kilka czołgów i Jedną 
eskadrę lotn czą. Walczące dotychczas po stronie 
bolszewików brygady ukraińskich strzelców Si- 
czowych złożyły w większości broń i poddały się. 
Ozńłem Hczba rozbrojonych dS<czowników sięga 
12.0060 ludzi. Na Litwie i Białorusi sytuacya ogółem 
niezmien ona. 


Pierwszy zastępca szefa sztabu generalnego, Volstmego VW Berdyczawie wzięto 1 tank i auto. | 


Kutłński, pułkownik. 
Warszawa, l. maja. 


i 
1 


i 


} 
I 


wszystkie kontratak nieprzyjąciet, nie dając mu 
Rezuł atem 
tych walk było Zupełne rozbicie nieprzyłaciela. 
Wzięte około 8.000 leńców, zdobyto 2 pociag pán- 
cere, 10 dział i kilkadziesiąt kar nblnów maszyno= 
wych. Wedle dokładniejszych oś czeń, zdobycz 
myszą na jednym tylko odcinku Koziatyna wynosi 


8.000 jeńców, 14 armat, 190 karahinówy maszyno- | 


wych, wielką ilość taboru kolejowego, pociąg pat- 


próbowały stawić opór, iedna- 


jkowoż wobac gwałiownych ataków ze strony pol- 


skiej cofaja się dalej. 


| Sowieły ewakuują Kijów! 


| 


Wiedeń, 1 maja. 
(Telef.) (îr.) Z Bukaresztu donoszą. Wśród 


cerny, 7 pocągów sanitarnych, 1 samochód pam. |armii czerwonej panuje p'płoch. Rozbite oddziały 


cerny. wiele szmachedów zwytivch. 
planów, znaczny tabor į dużo irmeqo maleryału 


motil parzerny. Podnieść należy bohate.skie peł- 
re pośw cesma zach wanie se naszych ' ddzistów 


Rozbita armła niepczyłacielska cofa się w dal- Pod Biafłcnołam pairol ulanów 14 pułku, prowa- 


szym ciagu w bezładzie. Na oddnku Źmerynki i dzopy przez podporucznka Gaiinkiowicza, zaatą- | 


Winnicy zajęł śmy linię Stłanłsławczyk-Gniewań. kowal cofałaco ste oddziały piechoty bolszewickiej, 
P sarówka, Zdobyliśmy Wczny tabór kolejowy, ra- „qdpbył auży'eowi pancerny, 15 parabinów maszy- 
distącve i wi8ą entl czosewo icszcze materezhe, nowych î wzia: 130 jeńców. 


kotecjowego. W Winnicy wzięto 21 dział, składy 


Na Poles u, Białorusi j Litwie sytuacya nie. 


artyleryjskie amun cyfte. techniczne, pocłązj par. | zmieniona. 


cerne, szpitale wojskowe i ogromne magazyny ży- 
wnościowe. Mąteryał woienny na wziętej do nie- 


Jakim wagonem poiecha! Naczelnik. 
Warszawa, 1 maja. 

(Telef.) (m) Z korespondencyi z frontu za- 
znaczyć należy, że naczelny wódz wyjechał na 
front wagonem, którym podróżowali kolejno car, 
Kiereński, Trocki i Petlura, a który to wagon 
zdobyty zosta: ostatecznie przez wo,ska generała 
Listowskiego. 


SYTUACYA NA FRONCIE. 
> Warszawa 1 maja. 

(Tetet.) (m) Z korespondencyi i sprawozdań 
dochodzących tu z frontu wynika, Że przeciw ar- 
m polskiej operują 3 armie czer Vome liczącą 
da przynajmniej po 20 dywizyi. Głólwns ich ko- 
mendy znajdują się we Wielkich Łukach, w Odes- 
sie 1w Kijowie. Od Żmerynki do Prypeci operuje 
5 dywiżyi bolszewickich. Posiadają one w rezer- 
wie tzw. oddziały zkspedycyijne, składające się z 
ludzi dobranych į zaufanych. Oddziałów tych uży 
wa się do tłumienia ruchów powstańczych i przy- 
prowadzania porządku. Dywizya 12 posiada flotyl- 
lẹ na Prypeci, złożoną z 44 statków różnych ty- 
pów i pojemności, z komendą w Czarnobylu. (Jak 
wiadomo Czarnobyl został już zajęty). Statki te 
mają dostateczną ilość artyleryt lekkiej a nawet 
ciężkiej. W kierunku na Smoleńsk operuje 6 dyw!- 
zy% Na odcnkyu w okolicy Mozyrza na Bobrujsk 
konczntrują się znaczne siły. Daje się zauważyć 
wielkie przegrupowanie sił bolszewickich, Z Kau- 
kazu Ścięgnięto 5 i 6 dywizyę. Ze wszystkich tych 
ruchów widać, że bofszewicy gotują się do decy- 
duiącej rozprawy. Jak wynika z %komtmikatów 
sztabu generalnego, na północnym odcinku frontu 
panuje względny spokój. Zdaje się jednak, że bal- 


Pierwszy zastępca szefa sztabu generalnego 
Kuliński, pułkownik. 


szewicy zamierzają tam przystąpić do cfenzywy, 
ażeby w tea sposób spróbować przeciwdziałać 
wielkim postępom wojsk polskich na froncie potir- 
dniowym. 

Według wyjaśnień udzielonych koresponden- 
tom w miejscu postoju przez oficerów, bolszewicy 
przygotowali ogromne siły wojskowe w tym za. 
m arze, aby podjąć decydującą ofenzywę przeciw 
Polsce. Teraz zrozumiecie Panowie — mówił in- 
formujący dziennikarzy oficer — dlaczezo bolsze- 
wicy chceli pertraktować dopiero po uprzednie:n 


zapewnieniu sobie rozejmu. Układy bez rozejmu | 


nie miały dla nich wartości, bo chciel przedtem 
dokorać na tyłach przegrupowania wojsk, na tych 
tyłach, nad którymi obiął teraz komendę sam 
Trocki. Przeciw bolszew kom — objaśniał dalej 
oficer — stoją obecnie 3 nasze armie gen. Iwasz- 
kiewicza z południa, gen. Listowsk ego w centrum 
t gen. Szeptyckiego z północy, Niebawem także 
i ta trzecia arm a może być wciągnięta w bój. 


BOLSZEWICY PRZYZNAJĄ SIĘ DO KLĘSKI. 
Wiedeń, 1 maja. 

(Telef.) (fr) Z Moskwy domoszą: Niespodzie- 
wana ofenzywa wojsk polskich zdołała wzruszyć 
linię armii czerwonzj. Wojska polskie posiadają 
olbrzymią przewagę i pod naporem ich musiała się 
wycofać w wielu miejscach czerwzna armia. Kijów 
został poważnie zagrożony. Woiską polskie posu- 
wają sę w kierunku połudn., przekroczyły rze- 
kę Teteref, przednie oddziały czerw nei armii wal 
czą nad Irpeniem. Wojska po:skiz jednak nie dos'a 
ną łatwo Kiiowa. Kijów musi zostać ocałony i mu- 
si pozostać stolica s.wieckiej Ukrainy 


e 


kika aero. |Stracily ze sobą zupelną łączność i cofają się bez- 


planowo. 

W Kijowie zarządzono ewakuacyę. Władze 
wywożą składy i magazyny armii sowiackiej w ta 
ikim heziadzie. że niektóre stacye kolej we są 
wprost zatarasowane wagonami, co znowu utrie 
dnia adwrót armii sowieckiej. 


I 


| 


NADESŁANE. 


Dziś w niedzielę w kirotsatrach 


| „MARYSIERRA |. KOPERNIK" 


po raz cstaini dramat psychclog. w 6 akt. n. t 


ZA CHLEBEM 


DNIU 3. MAJA 1920 


najwspanialszego arcydzieła franc. 


SERYA I. 8 AKTÓW p. t. 


OSKARŻAM 


(J'accuse) 1124 


Oftłiarność. 


Na ochronkę Piłsudskiego : Personal Mag. 
san. N. D. (Zybli iewicza 33) zamiast kwiatów 
na trumnę ojca naszego współpracownika sierż. 
Repy, składa 65 Mk. 

Dla ociemniałej staruszki: S. J. 70 Mk, 

Dla okałeczałej staruszki: M. D. 5 Mk, 


odnowić przedołata |! 


Str. 8. 


„GAZETA PORANNA". 


Nr. 5210 


N ADES Z A N EB. 


Wielki sensacyjny dramat w 5-ciu aktach z tajemnic życia Hindusów 


ITRUTY SZTYLET 


w głównej rolf siawny artysta JOE DEBS ze współudziałem naj: 
wybitniejszych artystów 


URNA SEMIRAMIDY. 


OJ jutra wspaniały dra- 
mat w 4-ch częściach 


Bezorzykładne zwycięstwa — zmienią 
ustosunkowanie koalicyi do Polski 
i podniosą wartość waluty polskiej ! 


. Wiedeń, 1 maja. 
(Telef.) (fr.) 


Prasa amerykańska poświęca 
wiele miejsca zwycięskiej ofenzywie polskiej, któ- 
<a podniesie niewatpiiwie stanowisko Polski i zmie 


ni jej ustosunkowanie do. mocarstw koalicyi. Po- 
Za tem z bezprzykłądnyńnni w dz ejach sukcesami 
póiskimi związane niewatpliwie jest podniesienie 
słę wartości waluty polskiej. 


Polska będzie jedną z największych potęg świata! 


Entuzyastyczne głosy prasy szwajc. ! 


Włedeń, 1 maja. 


(Telef.). (fr.). Całą prasa europeiska wyraża się z 
nadzwyczajnym entuzyazmein o armii polskiej. 
Prasa szwajcarska pednosi szczegółniej fakt, iż 
młoda armia polska, zorganizowana w przeciągu 
tak krótkiego czasu, zdołała dokonać czynów tak 
świetnych, na jakie nawet armia niemiecka w cza- 


ANG. DZIENNIKI ZAINTERESOWANE. 
Poidhu, 1 maja. 
(PAT.) Radic. Dzienniki angielskie z wiekiem 
zainteresowaniem omawiają ostatnie zwycięstwa 
wojsk polskich nad bolszewikami. 


WIEM. PRASA ŚLASKA SKONSTERNOWANA, 
Bytóm. 1 maja. 
(PAT) Wiadomość o zwycięskim pochodzie wojsk 
polskich na Ukrainie wywołała na Górnym Ślą- 
sku bardzo sine wrażenie. Gazety wiem., które 
ciągłe donosity o ciężkem położeniu wojsk pol- 
skich na froncie bolszewickim, donosząc nawet 
o bliskim upadieu Lwowa są mocno skorsterno- 


sie swego największego tozkwitu zdobyć się nie 
mgla. Wiele pism rokuje pańsrwu polskiemu Świe 
tną przyszłość i Stanowisko 'przodownicze na 
wschodzie Europy i przepowiada, że Polska przy 


i usilnej pracy pokojowej, gtanie się jedną w najwię> 


kszych potęg Świata, 


wane. Wśród Polaków wiadomości te wywołały 
raduść i otuchę, 


KAPITALIŚCI KOALICYJNI JUŻ GOTOWI. 
Warszawa, 2. maja. 

(Telef.) (m) Pod wpływem wieści nadchodzą- 
cych z frontu bolszewick ego, 
zaczynają zmieniać gruntownie swe ustosunikowa+ 
nie do Polski i jej spraw. 

Kapitaliśc. angiesko.fraqncuscy okazują goto+ 
wość finansowania w porozumieniu z Polską wszet 
kich planów podniesien a pródukcyi surowców.gA 
Ukrainie. 


Finlandya i państwa k/ęsowe zerwały 


rokowania z Rosyą! 


1 


Anglia i Francyą | 


dzy lokalnej, budowa į utrwalenie państwowość 
ukraińskiej, Państwowość ta będzie miała charak- 
ter czysto dem: kratyczny, gdyż takie są tradycyz 
historyczne i układ społeczny narodu ukraińskiego, 

Oczywiście Republika ukraińska zachowa i za 
bezpieczy prawa wszystkich mniejszości narodo- 
wych — polskiej, rosyjskiej i żydowskiej. Nie do 
puścimy przytem do żadnych zamachów na pań- 
stwowość ukraińską! 

Dalej mówił ataman Petlura, że Ukraina chcia 
laby ustalić modus vivandi, zabezpieczający poko 
jowe współżycie z sąsiadami. 

Jak to da się zrealizować — ataman na razie 
nie wie, jednakże m”że zapewnić, że ludzie, którzy 
wzięli na siebie odpowiedzia'ność za losy ukraiń- 
skiej republiki ludowej, złączeni ideą i wzajemny- 
mi stosunkam osobistymi. doprowadzą do popar= 
cia sprawy ludu, który *kazał dostatecznie w naj- 
gorszych warunkach „wolę państwową" 


Bolszewicy do wszystk'ch ! 
Radiotelegraficzny manifest sowiecki! 


Warszawa, 2 maja. 

(Telef.] (m) Jak się dowiaduje Wasz kores- 
pondent, sowiety zareagowały na polską kontr- 
ofenzywę ratdiotelsgramem do wszystkich, podpi- 
sanym przez Lenina, Cziczerina, Trockiego ii Kati- 
nina. 

W manifeście tym protestują bolszewicy prze 
ciw zajęciu przez „burżuazyjne* wojska polskie 
Żytomierza i zagrożeniu Kijcwa. W jednym z ustę: 
pów zaatakowany jest Piłsudski, który wedle bole 
szewików idzie śladem (!!!) Hohenzollernów, pra. 
gnac za wszelką cenę oddać Petlurze całą prawo” 
brzeżną Ukrainę. 

Charakterystyczny jest fakt, iż manifest koń- 
czy się okrzykiem : „Niech żyje sowiecka Rosya! 
Niech żyje swiecką Ukraina! Niech żyje robotni- 
czę-ludętwa republika polska! . 


I RAKOWSKI OGŁASZA MANIFEST. 


| Warszawa, 2 mata. 
(Tełef.). (m) Rakowski, który — jak wiadome 


— uciekł Co Charkowa, wyda! man isst lo sowiee 


'akiej Ularąiny. - 


Na ulicach Moskwy 
| płynie krew! 
Rozruchy wywołali kadeci i socyaliści! 


(Telef.) (hr.) Z Helsingforsu donoszą: W Mo» 
skwłe wybuchły rozruchy wywołane przez kadee 


| tej kwestyi wobec zwycięskiej ofenzywy potkkiej. tów į socyalistów mające nn celu obalen © repi 


Wiedeń, 1. mafa. 

(Teret). (ir. Z rielsineforsu doncszą: iząd | Jeżeli ofenzywa ta powiedzie się aż do końca, to bliki sowieckiej i obwołanie Rosyi repubiiką demo- 
fimlandzki a także i rządy innych państw, do któ- państwa tę będą już prówafiziły rokowania opar- kratyczną. Według chaotycznych wiadomości nad 
rych rząd Sowietów zwrócił się z piopozycyą po- te na zupełne innych podstawach i wyzyskają sła- | chodzących z Rosyj pa ulikach Moskwy miały wy. 


kojową przerwały obacnie wszelkie rokowania w ba sytuacyę militarną rządu sowłetów. 


ZMIANA W NASTROJACH FINLANDYT. 
Warszawa, 2 miala. 
(Telef.). (m) Zwycięska kontrofenzywa pol- 
sza wywołąła daleko idącą zmianę 


nastrcjów 


dzają stanowczo, iż rokowania Łotwy z Resyą 
sowiecką nie wyszły poza pertraktacye o zawie- 


| szenie broń. 


w Finlandii. Prócz rządu, zachowujączgo zde- | RUMUNIA WYPIERA SIĘ NAWET ZAMIARÓW. 


cydpwanłe przychylną postawę wobec Polski, 
także i wśród stronnictw lewicowych -wyciężą 
pryadtącya pokka. 


ŁOTWA ROKOWAŁA „TYLKO O ZAWIE- 
SZENIE BRONI“? 
Warszawa, 2 miala 


(Telef) (m) Koła oficyałne łotewskie stwier. 


Warszawa, 2 maja. 
(Telef. (m) Według informacyj kół maro- 
dajnych na skutek zwycięskiego pochodu naszych 
wojsk rząd rumuński z wielkim nącisklem demen- 
tuje wszelkie wiadomości nawet o zamiarach pod 
jęcig rokowań z sowietami. 


Umowa polsko-ukraińska doniosła dla obu stron. 
Wywiad z atamanem Petlurą. 


Warszawa, 30 kwiztnia. 


[stanowiska oceniać należy umowę pofsko-ukraiń- 


„Warszawskoje Słowo' zamieszcza rozino wę ską — akt o doniosłem Znaczeniu dla obu stron, 


z głównym atamanem Petlurą. 


Cały świat jest obecnie w stania wrzenia i 


Naczelnik ukraińskiej republiki ludowej oświad wszelkie przewidywania na daleką przyszłość by 
czył, że polityka międzynar'dowa Ukrainy — jest tyby rozwiązywaniem zadania z samemi niewiado 


polityką realna, opiera Się na realnem ustosunko- | memi. 
waniu sił i możliwości osiągnięcia wyników  po-| 
myślnych dla dobra narodu ukraińskiego. Z tego wnętrzny Republiki ukraińskiej, organizacyą 'wła-lna obszarach litewsko-białoruskich. 


wiązać się krwawe walki. O ile te wiadomośc: sę 
sprawdzą to należy przypuszczać bliski komłęc res 
pubł ki sowietów. 


SOWIETY STAWIAJĄ ANGLII WARUNKI 
Amsterdam, | maja. 
(PAT.) Dyplomatyczny współpracownik „Dai: 
ly Mail“ dowiaduje się, żz rząd sowiecki na osta- 
twa notę Curzona w sprawie oddziąłów Denikina 
postawił za warunek nacisk na Polskę w kierunku 
zawarcia pokoju, dopuszczenie Litwinowa jako 
zastępcy Rosyi w Anglii i uwolnienie Beli Kuhna 
— internowanego w Austryi. 


UKŁAD FRANCUSKO-SOWIECKI. 
Lyon, 30 twietnia. 
(PAT.) Radio. Francya zawarła z Rosyą so- 
wiecką umowę w Sprawie wzajemnej wymiany 
osób cywilnych i jeńców wojennych. 


KOALICYA ZASTRZEGA SOBIE WYŁACZNE 
PRAWO URZADZA”IA PLEBISCYTU. 
warszawa, 2. maja. 
(Telef.) (m) Litewskie ministeryum spraw za- 
gran cznych ogłasza, iż paryska komerencya dnia 
6 marca złożyłą mia ręce polskiego posla protest 


Najbliższem naszem zadaniem jast ustrój we-j przeciw zamierzonemu przez Polskę płebiscytowi 


Protest teu 


_Nr. 5210 


powoluje się na 87 artykuł traktatu wersalsk'ego, 
zastrzegający Prawo urządzania plebiscytu wyłą- 


cznie koalicyi, pod którei opieką (!!), bez żadnego, twe plebiscytu nieuzaraniłem, (Wiadomość powyż- |Stytucyi 3 maja 1791. Przenówienie. 
 sząprzyjąć należy z wielką rezerwą jako pocho- 


nacisku (!!!) (vide Ceszym — przyp red.), ma się 
odbyć całe głosowanie. Nie Polska więc, lecz koa- 


„GAZETA PORANNA“, 


' twierdzi przynajmnie} ministerstwo spraw zagr. 
na Li- |czyste przedstawienie z powodu 129 rocznicy Kon. 


— grozi Polsce w razie 


dzącą z inņnteresowanego a tendencyjnego źródła 


licya ma rozstrzygnąć kiedy i w jakich warunkach — red.) 


ma sę odbyć głosowanie. Komunikat ów — tak! 


W państwie Taryby zwyciężyla lista polska! 


| Warszawa, 1 maja. 
(PAT.). Ongan urzędowy Taryby podaje wynik 
wyborów w Kownie, stolicy obecnego państwa li- 


Wieści z Warszawy. 


tewskiego, Cyfry łe są wymowne. Największą 
ilość głosów otrzymała sta polska. 


ną klemonstracya, lecz protestem przectwko ŻY- 
dowskiemu panowaniu w Austryi. Reprezentant 


MIN. APROWIZACYT JEDZIE DO GDAŃSKA. związku zażądał ufsumięchy wschodnich żydów z 


WarSzawa, 1. maja. 


wyższych zakładów imiaukowych i dopusze sata 


(Telef.) (m) Minister aprowizacy; Śliwiński |jedynie ozniaczonej lozby żydów innych. P. Pauly 
wraz zgrupą posłów wyjeżdża 4 maja do Gdańska. | (partya wielkomiemiecka) skarżył się nia zaży- 


HR. TARNOWSKI NIE WYJECHAŁ Z WAR- 
SZAWY. 

Warszawa, 1. mała. 
(Telef.). (m) Hr. Adam Tanzowski, wbrew do 
aesieniom nie wyjechał z Warszawy, ale przęby- 
wa tam nadal i odbywa ciągle konferencye z czyn 
nkami miarodajnymi i premierem Skulskim. U- 
wzymue sę zdaliie, że hr. Tarnowsk. powinien 
być wyzyskany iako fachowa sila dyplomatyczna. 


RATTI U PREMIERA. 
Warszawa, 2 mala. 
(Tetef.). (m) Msgr. Ratti złożył wizytę prez. 
ministrów p. Skuisikilemnu. 


G. śląski węgiel pzzedewszystkiem na 
edbudowę Polski. 


Gdańsk, 30 kwietnia. 
(PAT) Jak s'ę dowiaduje wrocławski ko 
respondent „Danz. Ztg.* od członka międzyko= 
alicyjnej komisyi G. śląskiej uzasadria komisyą 
rozdział węgla górnośląskiego tem, że węgiel jest 
w pierwszym rzędzie przeznaczony na odbudowę 
Polski. 


POLSKA NIE OTRZYMAŁA CALEGO PRZY- 
DZIAŁU WĘGLOWEGO. 
Warszawa, 30. kwietnia. 

(PAT.) Pomimo niewystarczającego na pokry« 
cie zapotrzebowania kraju przydziału węgla w G. 
Śląsku i Śląsku Cieszyńsk m nawet i te znikome 
ilości węgla i kaksu, które Polsce Przyznano, nie 
były dostarczone w pełnej mierze; mlanowice 
zaległości w dostawach górnośląskich wynosiły 
do 30 stycznia br. 266.000 ton węgla, a zaległości 
w zagłębiu karw ńskiem do 15 lutego br. 242.952 
ion węgla i 155.389 ton koksu. 


OKRES UKŁADANIA LIST NA ŚLĄSKU 
PRZEDŁUŻONY. 
Cidszyn, 1 maja. 

(PAT.) Komisya międzynarodowa w Cieszy- 
nie komunikuje: Rozporządzenie komisyi z 23 mar 
ca. br. zmienia się jak następuje: Okres, w którym 
władze gminne będa musiały ukończyć układanie 
ist wprawnionych do glosowania w czasie plzbis- 
sytu, a który młął stę zakończyć 30 ikwietnia br., 
przedłuża się do 15 maja br. Listy te muszą być 
przesłane w tym dniu komisyi międzynarodowej 
w Cieszynie do zatwierdzenia. 


ANTYSEMICKIE NASTROJE AUSTR. 
ZGROMADZENIA NAR. 

Wiedeń, 30 kwietnia. 
(PAT. BK. Zgromadzernie naredowe zaimo- 
wało się sprawą ostatnich demonstracyf studem- 
tów wie Wiedniu. P. Stricke (partya rar. żydów) 
zaprotestował przieciwiko pozostawieniu rektoratu 
i znofesorów, którzy wzywali jedynię młodzież do 
utrzymamia porządku, Podczas gdy chadziko tu 
o walkę nie przeożwiko żydowskiemu wielkiemu 
kapitadowi, ale przeciwko studentom żydowskim. 
Związek nłegrieckt oświadczył, że obwiegzczenie 


austr. związku studentów mie było żadną reakc>*-rzesiowskiez 


dzeme wiedeńskiugo uniwersytetu. P. Kimschąk 
(partya chrześć. społeczną) zażąda! wydałenia 
z Austry żydów wschodnich, którzy, o fle nie o- 
puszczą sami Austryi, powinni być internowani 
w obozach koncentracyjnych. P. Hartmans (soc.- 
dem.) wystąpi przeciwko poprzedrřenm mowcy 
oświadczając, Że to cy zaszło, uchodzić będzie 
bez wszelkiej watpliiwuści u ludów cywdizowa- 
nych zw barbarzyństwo. Tw'erdzęnie o zażydzsa- 
niu umtwersytetu wiedeńskiego jest Śmieszne wo- 
bec faktu, że ma 24 miejsc fakultou medycznego 
jest tylko 2 żydów. 


UMOWA FRANCUSKO.WŁOSKA. 
Lyon, 30 kwietnia. 

(PAT.) Radio. Rząd francuski zawarł z rządem 
włoskim umowę w sprawie użycia robotników 
wł.skich we Francyi. W zamian za robotników 
rząd francuski potęcza oddanie Włochom po 6 ton 
węgla za każdego we Francyi zatrudnionego To- 
kotnika włoskiego i dostarczenie im 425.000 ton 
soli i kwasu fostorowego. 
PŁ. 


L. GEORGE ZADOWOLONY. 
ajos Lyon, I maja. 
(PAT.L Radio L. George przedstawił we 
ożwartek w babie gmin wyniki konferencyi w St. 
Remo. Kbnferencya ta była może neiważn elszą 
od czasu ukończenia wojny światowej. Wszyscy 
członkckie konferencyi opuścili ją z pełnam zado- 
włleniem. Tak w Paryżu, jak ; w Rzymie panvje 
przekonanie, że linie wytyczne, powzięte na tej 
ikonferemicyi, są jak najlepsze. Konferencya w St. 
Remo — zaznaczył L .Gaorge — rozw'ałą wszel- 
kie pogłoski co do mieporozumienia francusko- 
angielskiego. Traktat wensalski będze il nartal 
dyrektywą polityki europejsk.ej. Ołowiąziiem 
naszym i wszysikich SPrzyjmierzanych jest czu- 
wane nad jego wiydcjnaniam. L. George oświad- 
czył, że członkowie konferencyi są zgodni w kwe 
styj narad w Spaa. które będą dotyczyły Toz- 


broję"ie, owszkódywańt i armii; dupacyjnaj, Co do 


Rosyń to L. George ośwtadczył, że kanferencya 
uamata dontasłość podjęcia stosunków  handlo- 
wych z tym krajem. 


Sr. 9 


W niedziełę, 2 maja o godz. 7.30 wiecz. Uro- 


] „W arsza- 
wianka“, opiera w 1 akcie Al. Stadlera po raz 2-zgi 
w niezmiemione) obsadzie i część koncertowa. 

W poniedziałek, 3 maja o godz. 3.30 po poł. 
po raz Sty „Sekretarzyk czy panna?" kom. w 4 
aktach Zofi Wojnarowskiej w miezmierionej ob- 
sadzie. 

W poniedziałek, 3 maja o godz. 7-mej wiecz. 
Uroczyste przedstawienie z powodu 129 rccznicy 
Komstytucyi 3 Maja 1791 po raz 3-ci „Warsza- 
wianka', opera w 1 akcie A. Stadlera i „Dziś i 
jutro“ obraz fantazyjny w dwóch odsłonach Maryi 
z Fredrów Szembekowej. 

—— 
Repertuar Teatru wodewiłowegi, 
(gmach ul. Ossolińskich 10.). 

(Bilety wcześniej w biurze dzienników St Sw- 
kołowskiego, uł. Jagiellońska 5—7). 

Qd poniedziałku, 26 kwietnia do niedziel? 2.g0 
maja o godz. 8 wieczór codzienmie: „Cyganerya*, 
artystyczna rewia w 1 akcie; „Czarodziejskie 
skrzypce“, operetka J. Offenbacha z Dracową, Ri- 
nas i Wesołowskim. Orkiestra 40 p. strzełoów 
lwowskich. 

| W poniedziałek, 3 mala br. o godz., 8 wiecz. 
Pieśni chóralne pt.: „Trzeci Mad", R. Rinas, ten- 
cerka charakterystyczna Ribo, „Próba miłości”, 
operetka, 

Od wtorku, 4 maja codziennie o godz. 8-me 
wieczór: R. Rings, tancerka charakterystyczna 
Ribo; „Próba miłości*, operetka. 

—0— 
Repertu"r teatru lit.-art. „Czwórka“ (Rejtana 3). 

Program XX. od poniedzzałku, dma 3. małą 

codziennie o godz. 7.30. 
l Prolog — Z. Orw!cz, Anda Kitschmtam w swo- 
nm repertuarze, „Polką kokietka“, odtańtczy Miła 
Kamińska, balerina Teatru Wielkiego w Warsza- 
wie, Pauliną Noskowska, piossnki liryczne, Ro- 
muald Gierasieński, jako „Wojtek Jałówka w 
mieście”, Marek Windhe.m w swolm reportta- 
rze, „Wyratowął”, operetką w 1 akcie T Śłąza, 
(ze seryi „Maks 1 Moryc"), muzyka J Bocakow- 
skiego (M. Czajkowska P. Noskowską, R. Qie- 
rasieński, Z. Orwicz, M. Windheim). Konforujt 
Zbigniew! Orwicz. 

Bilety wcześniej u G. Seyfarta (Alsadeenicie 
l. 6), a od 6 wiecz. przy Kasie, 

(5) We wrześrylu 1919 r. zgłosił się w jednam 
mu XXI. 


— = 

Z powodu uroczystego Święta Narodowege 
qastęptry numer Gazety Porąnnej* i 'Wisczor- 
vej" ukaże się dop ano we wiorek g zwykłe? porze. 
| (mg) Jaskółki powróciły. W pierwszy majo 
lwy ranek zakwily radiśme mad im'astem ro; 
‘czarnych ptaszyn powracających pod sw 
dachy. Zwinne sksrzydełka wesołych jaskółek Zæ 
taczały wczoraj p> raz pierwszy szerokie luki ma 
pogodrem tle obłoków. przeciągając jak zwykle $ 
„graszki aż dh zmroku. 
|  (PAT.) Stan zdrowia Piza pogorszył się. War 
'szawskię koła polityczne otrzymały wiąctonrość 
iz Paryza, 26 w Sprawie zkłrowia p. Pidzą nastąpiło 
znaczne pogorszenie. 

(PIAT.) Dmowski w Paryżu. Pierwszy delega 
polski na konferencyę pokojowa p. Roman Dmow 


C OKAY WKM 54 Po ukończeniu kuracyi w Algierze, przyjechał 


IDA CZASY, KTÓRYCH ZNAMIENIEM BĘ- 
DZIE WYŚCIG PRACY, JAK PRZEDTEM BYŁ 
WYŚCIG ŻELAZA, JAK PRZEDTEM BYŁ WY- 
ŚCIG KRWI. 

KTO DO TYCH ZAWODÓW BARDZIEJ 
PRZYGOTOWANY BĘDZIE, KTO W TYM WY- 
ŚCIQU WIĘKSZE DOWODY WYTRZYMAŁO- 
ŚCI ZŁOŻY, TEN W NAJBLIŻSZYCH CZASACH 
BĘDZIE ZWYCIĘZCA, TEN POTRAFI UTRZY- 
MAĆ TO, CO ZYSKAŁ, ALBO ODROBIĆ TO, CO 


STRACIŁ. 
{Józef Piłsudski). 
(„Liga pracy” — Warszawa — Czackiego - 3/5). 
meem 


KRONIKA 
Repertuar teatru miejskiego. 
W. niedziełę, 2 maja o godz. 3-ciej po poł. po 
raz lż-ty „Wąsy i peruka kom. w 3 akt. J. Ko- 
gr ; 


do Paryża. 

(PAT.) Powołanłe lekarzy. Rada ministrów na 
posiedzeniu z 29 ub. in. przyjęią między "nymi ' 
projekt ustawy, tyczący zniesienia państwowego 
urzędu dla spraw powrotu jeńców, uchodźców ! 
robotników, którego agendy obejm e urząd zagra: 
niczny, oraz ustawę o powołaniu dyplomowanych 
lekarzy do czynnej służby wojskowej. 

(PAT.) Nuncyatura w Berlinie. Dz enniki wa. 
tykańskie donoszą, że papież zamierza utwerzyt 
nuncyature w Berlinse. 

(PAT.) Dzienniki francuskie kosztować będą 
począwszy od 1 maja br. 15 centimów. 

(PAT.) Amerykański komitet walki z tyfusem 
zakłada Szpitale na ziemiach wschodn ch z udzia. 
łem Polskiego Czerwonego Krzyża. Urządzenia 
Szpitalne nabyto w Poznamiu. Szpitale maja być 
otwarte w dniu 1 maja br. 

(PAT.) Pociąg Praga” Rzym. Z Prag: donoszą, 
że od 1 czerwca br. zacznie kursować spocysłny 


|___»JAZETA PORANNA”. 


NADESŁAN GB. 
AZIŚ PREMIERA v kimtal FATAMORGANA pl. Karjachi 10. 


Oryginalny film wytwórni Ermolewa w Moskwie znanej z wykonania dramatu „Ojciec Sergiusz" 


z ŻYTOMII 


ponury dramat w malomiasteczkowej rodzinie żydowskiej w 6 aktach. 
Ponadto doborowa komedya. Muzyka na motywach żydowskich 


ME A mm a 00 | 


Str. 10 


Ne. 3210. 1 


PWU. 1P. Seryg nadzwyczajna. Wykłady, po- 
święcote teremom piabiscygowym, 4 mała proi. 
St. Zakrzewski: „Śląsk i Warma w przyszłości”, 
6-g0 bm. prof, T. Modelski: „Trenczyn Sp i O- 
Tawa“, 8-go bm. prof. J. Czekanowsk?:. „Stosunki 
antropolog czno - etnograficzne naszych kresów 
zachodzyieh. Wykłady odbędą się w sali Koła 
Literackiego o godz. 7. Wstęp wolny. 

Pociągi do Brzuciiowic. Dyrekcya kolei pań- 
stwowyxcii we Lwowie ogłasza: Począwszy od 
(l mała 1920 odchodzć będą ze Lwowa do Brz- 
ichowie codzieniie pociągi miejscowe o godzinie 
115.55 i 19/30 i odjeżdżać stamtąd o godzinie 16.54 


pociag między Pragą a Rzymem; czas jazdy trwać 
edzie 44 godzin. Pociąg ten będzie przejeżdżał 
rzez Pilzno. Cheb (Ezer), Monach wm, Weronę, 
Bolonię i Rzym. Zamierzają zaprowadzić również 
wociąg ekspres pomiędzy Pragą a Paryżem przez 
Strasburg. Czas jazdy miałby trwać 26 godz.n 
„amiast 42. 

(x) Usiłowane samobójstwo. Marya Bakaj 
'cząca 23 lat, zamieszkała przy ul. Krzywej 14, 
„szedwczoraj w zamiarze samobójczym napiła 
„ię lugu. Po mrzepłukaniu żołądka pogotowie 
„otunkowe odwiozło ją w stanie groźnym do 
szpitala. 

(—) Bronisława Chama'desowa, wdowa 
no» bł. p. bankie ze Markusie, ofierze napadu ra- 
b mkowego, dokonanego przez Kamińskiego, po 
nieudałym przed dwoma tygodniami zamach 
pozbawienia się życia przez otrucie, w piątek 
|-zed poludniem popełniła samobójstwo. Wy- 
" awszy do miasta sługę swą IMaryę Łatyk i bra- 
tenicę Paulinę Flieg, Chamajdesowa zamknęła 
sią w mieszkaniu, poczem zrzuciwszy z siebie 
wierzchnie ubranie, obLl:ła się naftą i podpaliła. 
Zanim sąsiedzi i domownicy dostali się do mie- 
szkania, w pokoju sysialcym na środku podłozi 
| żał już po czę» i zwęglony trup denatki. Tra- 
utzznej śmierci z rozpicz)y za utratą męża, de 
;onała ona w 52 roku życia. Ruchomości i 
kosz owrności zapisała os atnią wolą rodzinie, 
mianując esczekutorem brata męża Leona Cha 
majdesa. Po stwierdzeniu śmierci przez lekarza 
d ielnicowego, zwlo i pozostawiono rodzinie. 


(—) Wydaliłą się z domu. Marya Kunicka, | 


zamieszkałą przy ul. Rutowsk'ego 1. 10, zawia- 
domita wczoraj policyę, iż 10-letnią jej córka Bro- 
r sialwa, wyszedłszy wczoraj rano do szkoly ġo 
późnego wieczora dy domu nie wróciła. 

(—) W realności przy ul. Wodnej I. 3, 
skradziono minionej nocy garderobę i bie'iznę, 
wartości 13.000 kor. na szkodę Edzi Silberstein. 
W tej samej realności wczoraj Otylia Sprinzer 
znalazła w próżnej i nie zamkniętej piwnicy ma- 
S'yHĘę do pisania. 

(—) Kradzieże strychowe. Z zamkniętego 
srychu przy ul. Tarnowskiego l. 7, skradziono 
bliznę wartości 10.000 Mk. na szkodę Zofii 
S ewczuk, — Ze strychu realności przy ul. Zie- 
miałkowskiego skradziono wczoraj Rozalii Kerol 
bieliznę wartości 5.000 kar. 

(—)Z rzeźni miejskiej. Rzeźnik Józef Lipnicki, 
zamieszkały na Bogdanówce |. 55, sprzedawał 
wczoraj po 169 koron kilogram słoniry, zamiast 
po 84 kor. — jak opiewa taryfa. — Kilogram 
zaś wieprzowiny sprzedawał po 90 kor. zam ast 
taryfowa po 56 kon. Zmalezionych 35 kgr. prze- 
wążme słoniny pofcya oddała do Biura targo- 
wego, celem sprzedaży publicznej po cene maksy 
malnej. Lipnicki na policyt tlumaczy! Się, że za- 
brany towar kupił w miejskiej rzeźni płacąc po 
120 koron za jeden kilogram bitej wagi. I cóż na 
to dyrekcya rzeźni miejskiej? 

(—) Drogi napój. W kawiarni New York 
skradziono wczoraj wieczorem Wolfowi Pelzwe » 
gowi, złotnikowi portfel z 20.000 marek. Kra- 
dzieży dokonano w czasie, gdy poszkodowany 
przy bufecie gasił pragnienie... wodą! 


(—) Fryzyer jakich mało! W zakładzie 
fryzyerskim Qiabryela Gabla przy ul. Gródeckiej 
1. 91, za golenie, atrzyżenie i uczesanie włosów 
i wąsów pobrano przed kilku dniami od powra- 
ca,ących z Ameryki dwóch gości, a to od je- 
dnego 40 kor., od drugiego zaś 100 kor. Na in- 
terwencyę stójkowego zwrócono pierwszemu go- 
ściowi 14 kor., drugiemu zaś 40 kor. Zwracają» 
cy gościem mieniadze. twierdził, że nie zna ża- 


dnego cennika dia fryzyerów. Dodać tu nie za- li 20.03. Ponadto: w wedzełę i świętą odchodzić 
wadzi, iż za postawienie w porze dziennej 4 pi- będzie ze Lwowa pociąg miejscowy © godzinie 
jawek „Zakład* ten przed kilku dniami wziął 13.50 1 odłeżdżąć z Brzuchowie o godzinie 14.50. 


od jednego z inspektcrów policyjnych tylko... pcz, wstrzymuje sę beg pociągu do 


kor. 

(—) Wiktuały, wartości okołe 2000 koron ekra- 
džon wczoraj z zamłwiętych piwnic realności 
przy ul. Cłowej 1. 12, Maurycemu iż Maukusowt 
Gottesmannom. Kradzieży nikt nie zauważył. 

(—) Na dworcu kołejowym Podzamcze skra- 
dzono wiczoraj Markowi indykowi z, kieszeu ma- 
rynanki portfel z 2500 kor. i dokuniemiami 

(—) Droga drzemka. Ka arzyna Sańko, 
kucharka bəz obowiązku położyła się wczoraj 
spać na trawniku przy ul. Akademickiej, kładąc 
pod głowę swój tłumoczek. Podczas snu jakiś 
amator cudzej własności zabrał jej z pod głowy 
tłumoczek, w którym prócz garderoby była ksią- 
żeczka wkładkowa Kasy oszczedności miasta 
Stryja na kwotę 8000 kor. opiewająca, oraz go- 
tówka w kwocie 2200 kor. i dokumenta. 
KOMUNIKATY. 

Koncert Wilhelma Bachirausa, najsławniejsze- 
go dziś pianisty, odbędzię się ll-go maja stara- 
niem Agencyi Korc. Tow. muzycziuego. Wszyst- 
kim znane nazwisko nakomiego artysty nie po- 
trzebuje żadnej reklamy, to też koticert może li- 
czyć ma majświctniejsze powodzenie. Bilety do 


nabycia w składzie fortepianów Połomeckiego, ul. 


Tańskiej 1. 


Wystąwę Formistów której otwarcie odd! 


dzie się dziś, w miedzielę o godz. 11 przed póły- 
dniem zw 'edził w piaiek mnister 


stąwłorrych. Mimster poległ Komitetowi zwrócić 


sę do Rady Sztuki celem poczyniepią wstępnych $ 
zakupów z funduszów rządowych. Wystawa jost] $ 
artysty- | g 
czym t wzbudzi niewątpliwie wielkie zalntere- |$ 


da Lwowa prawdziwym evennement 


cowanie i sądy za i przeciw nowemu kierunkowi 
w sztuce. 


Hreurtch | wąśzz| 
rąził się z wiekiem uznaniem o pracach tam Wy- $ 


H nica odiieżdżającego ze Lwowa o godzinie 
Lwowską dyrękcya kolei państwowych ogla- 
| Sza: Z dniem 30 kwietnia b. r. został podjęty ogól- 
ny ruch na szlaku Tarnopol—Zbaraż. 
Ze Stowarzysze:a kandydatów adwokatury. 
W łonie Stowarzyszenia 1caktywowano biwo po-. 
Średnictwa pracy, Uprasza ste zatem WP. adwo* 
katów refiektujących na kandydatów oraz kandy- 
datów szukałących posady o pisemne zgłaszanie 
się do Stowarzyszenia w gmachu Izby Adwoka- 
tów we Lwowie, Grodzickich 1. przaw, dę. Alter, 
sekr. dr. Gelbard. 
EG. 
Izrael w Egip-ie dziś o godz. 11 w Towa- 
rzysiwie muzyczn m. Chóry Tow. muz. i Lutni 
zgrosnadzą się przed godz. 11. 1113 


5 MEKROLOGIA P 
E 
| 


(Stefan Seliga żystkiewiez | 


i urodzony w Warszawie» Inżynier, członek Tow. 
Pollitechnicznego, 
zmarł dnia 30 kwietnia 1920 r., zaopatrzony Św. 
Sakramentami, przeżywszy lat 68. 
W smutku | rążona Żona X córką i rodziną, 
E zaprasza Beswhynn. 


rd 


Lwów, dnia 30 kwietnia 1920. 1115 8 


Obserwatoryum krak. słyszy tykanie zegara paryskiego! 


Kraków, 30. kwietnia. 

(PAT) W krakowskiem obserwatoryum astroe 
nom cznem czynione są obecnie próby nad otrzy- 
mywaniem międzynarodowych telegramów nau- 
| kowych a mianowicie dotyczących godziny i sta- 
(nu pogody. Wczorajszej mocy wśród starodaw- 
nych ścian gmachu przy ul. Kopernika usłyszano 
, poraz perwszy słabe ale wyraźne odyłosy 296 ty- 
k' é zegara bijącego sekundy w obserwatoryum 
paryskiem. Aparat odbiorczy, którym czynione Są 


Zagadkowa historya. 
Lwów, 1 maja. 


doświadceznia ofiarowany został zakładowi przes 
m łośnika nauki krakowianina dr. Jaa Włodka. 
Niesiety do należytego ustawienia tego piękegu 
przyrządu brak na razie w obserwatoryum naj- 
niezbędniejszych środków. I tak np. rolę anteny 
odgrywa drut telefoniczy łączący obserwatoryum 
z wieżą maryacką. Ten to drut przejmuje fale efek- 
tryczħe wysyłane przez wieżę Eiffel i inne sta- 
„cye nadawcze. 


natychmiast na ulicę, celem schwytania sprawcy 
rzekomego napadu 
Gdy poficyanci zbliżali się do miejsca, w któ- 


Minionej nocy, około 2 godziny, mieszkańcy |rem rzekomy bandyta pobił matkę donoszącej, u: 
ułicy św. Zofii zostali zbudzeni krzykiem kobie- |słyszeli kilka strzałów, danych z okna przez rot 
cym, a następnie strzałami. Bergera, zamieszkałego pod 1. 42 przy ul. św. Zo 

Wedle opowiadania Dorotę Majdę,  li-|fii. W tym też czasie jakiś mężczyzna biegł naprze 
czącą 56 lat, dozorczynię realności przy ul. św. Zo|ciw nich i nawet czynnie laską miał znieważyć je 
fii |. 54, którą w tym czasie wracała wraz ze swą |dnego, czy nawet dwóch policyantów. A gdy męż: 
córką z pod budki gdzie sprzedają ziemniaki, miał |czyzna ów poczał dalej ku miastu biedz, nie zwa- 
pobić jakiś mężczyzna, który przez dłuższy czas |żając na policyantów wezwanie. „słój”, wówczas 
stał za drzewem niedaleko realności pod 1. 32 przy |policyanci 


tejże ulicy. Mężczyzna ów miał pobić ją rzekomo 
za to, iż czw się obrażonym, gdyż słyszał, jak mó- 
wiła do córki o nim jako o złodzieju. 

Pobita z krzykiem biedz miała ku domowi, cór 
ka zaś jej zwróciła się o pomoc do posterunku po- 
licyjnego, który znajduje się w pobliżu. 

Zaalarmowani przez córkę policyanci wybiegi 


zrobili użytek z broni palnej. 
Skdtki strzelaniny tej były fatalne. Męśczy:ms 
ów zosta? ciężko raniony 
dwoma kulami w piersi i trzeeią w pachw,nę. 
Czwarta kula przedziwrawiła nieznanemu mężczy- 
źnie kapelusz w trzech miejscach. 
Do ciężką ramionsgo mężczyzny wezwano po- 
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„ŪAZETA PORANNA“. 


gotowie ratunkowe, które po prowizorycznym 0- ach rumuńskich, które zyskały na kursie z po- 


patrzeniu ran odwiozło go w stanie bardzo gro 
źnym L 
do szpłtała powszechnego. 

Tu dopiero dowiedziamo się o bliższych szcze- 
gółach rodowodu nieznanego mężczyzny. W port- 
telu bowiem. iaki miał przy sobie, znaleziono kilka 
kart wizytetwych, opiewających: 

Stanisław Cywtńskii, Chorośnicą, Małopolska. 

Zapytany, czy rzeczywiście tak się nazywa, 
mężczyzna ów odpowiednim ruchem głowy po- 
twierdził pytanie. Nadto znaleziono w portfelu bi- 
let k'lejowy drugie klasy z Chorośnicy do Lwo- 
wa, z daty 29 kwietnia br. Znaleziono równieź 
odpis dokumentu, dotyczący podziału dochodu z 
z dóbr Płotycze, powiat Brzeżany, wezwanie do 
sadu krak: wskiego na dzień 17 kwietnia br., dwie 
srebrne papierośnice, z których jedna wewnątrz 
cvatrzona jest napisem: „Od cioci Toldzi*, oraz 
20.000 marek p. gotówką, którą organ policyjny za 
sral „per jure caduco“. 

Od chorego dx wiedziano się, iż liczy lat 32, 
jest żonatym, lecz z żoną nie żyje i mieszkać ma 
w hotelu George'a. , 

Więcej niczego się od niego nie dowiedziano, 
gdyż ch.ry wskutek wewnetrznych krwotoków 
tracił przytomność i o godz. 5.15 nad ranem zakoń 
czył życie. 

Ze śmiercią Cywińskiego sprawa staje się za- 
zadką i to zagadką niebyle jaką, bo policya zamiast 
wyświetlić ją, okryła na razie plaszczem tajemni- 
czości. 


Kronika soer'owa. 
„Lwów, 2 maja. 


Team Olimpijski Tsam lwowski. 2 
mstche obu tıch pierwszorzędnych drużyn odbę- 
dą się dziś w niedzielę w parku T. Z. R. a i-- 
tro w poniedzi:łek na boisku Po-oni. W „Tea: 
mie Olimpijskim“ wystąpią gracze lwowscy przy- 
dzieleni do treningu olimpijsk ego w Krakowie 
aw „Teamie lwowskim“ najlepsi gracze Pogoni 
i Czernych. 

Publiczność lwowska pośpieszy tłumnie na 
te interesujące zawcdy, przyczyniając 
sposób do zasilenia funuszu plebiscytowego, n> 
który jest przeznaczony cały dochód. Oba ma- 
tche odbędą się w oba dni punktualnie o g. 5, 
bez względu na pogodę. 


AREN TZEM ZOZ SOO R ROZA 
KURSA GIEŁDY WARSZAWSKIEJ. 


Lwów, dnia 30. kwietnia 1929. 
Ruble carskie po 100 225— 230— 221— 
Ruble damskie 55> 52:25 


m H ŻÓJCĄ 

» drobne —_' — m 
Franki francuskie 1310 11:50 1180 
Funty sterlingi 77— 740— —— 
Dolary amerykańskie 18250 |180— 18050 
Dolary kanadyjskie 142— 14— —— 
Marki niem. po 1 312— 298-50 —— 
Lei rumuńskie 290'-— 28350 —— 
Berlin 3/0450 315— 317— 
Paryż 1310— 1145 — 1170-— 
Londyn 788'— 7600—  —— 
Nowy York 194*— 189— 18275 
Zurych 8600: — 3325—  —— 
Medyolan —— = —= 

KURSA GIEŁDY KRAKOWSKIEJ. 
Marki niemieckie po 100 44? = = mm 
Marki niem. po 100 455— = =e 
Ruble earskie po 500 3174— 32350 —=— 
Ruble carskie po 100 3I5=  —= == 
Dolary amer. 26— —— mm 
Lei rumuńskie 426:— 4297— —— 
Berlin 478'— 467: —*— 
Praga 407'50 405— —— 
Zurych 8285 ——=— —— 
Wiedeń 115— 117— =- 
Medyolan 1325— —— —— 
Paryż 1785— = —— 
'mpeka 435— 430— =- 


Wiadomości _ giełdowe. 


Lwów, dnia 30-ga kwietnia. 
Dzisiejszy ruch giełdowy ogren czył się do 
kiku transakci w dewtzach ra Berlin ; Prage 
przy prawie n'ezmienionych kursach araz w iœ 


się w ten} 


wodu popytu. 

Nieostempiowane banknoty  j1000-koronowe 
dzysiaj ra targu mniej poszukiwane, obl czane są 
po kurse 139 marek polskich, mają zatem agio 
6-procentowe. 

Karbowańce Są nadal poszukiwane po kur- 
sie 30 koron. 

Warszawska i w ślad za nią krakowska 
gelda wykazuje dzisiąi tendxqcyę zniżkową. 

Funty szterling spadły o dalszych 50, do- 
lary o 5, a mark: niemieckie o 10 punktów. 

Natomiast w lejach rumuńskich tendercya 
zwyżkowa trwa nadal, osiągnęły ore w Krako- 
wie kurs 427 koron. 

W pap'erach lokacyjnych i akcyach ma wszyst 
kich giełdach stagnacya. 
~ = 
s 

We Lwowie, dria l-go maja 1920. 

Na  giełdza warszawskiej kursą wczorąjsze 
przewąśn.e utrzymane, tylko leje rumuńskie idą 
nadal w górę i matuia jn 310 marek polskich. 

Marki nęnrteckie poprawiły słę miaco, ą de- 
wiza na Berliin podskoczyła o 10 punktów. 

W Krakowie podrożata dewsza na Wiedeń, 
zresztą oeęduła nie wykazuje zmian. 

We Lwowfe poza giełdą poszukiwane są 
nadal karbowańca 


Z GIEŁDY GDAŃSKIEJ. 
Gdańsk, 1 kwłetnfa. 


(PAT... Ruch markami polskiemj był wczoraj 
bardzo ożywiony. Popyt był bardzo giny, zwłasz- 
cza za banknotami mnejszymi, które natowały 
o Kiikariaście punktów wyżej niż bnaknoty wię- 
keze. Wczoraj kurs popołudniowy wynosił 32.50 
—33.50. Przekazy na Warszawę 30. W Berlinie 
notowano kims mari polskiej 32.50, przekazy na 
Warszawę 30. 


OGŁOSZENIĄ 


KINO NOWOŚCI irja 5 


wyświetla od poniedziałku wielki sen- 
sacyjny dramat >. t.: 


MILIONER ŹGERAKIEM 
a E 
Nowe kursa 


1) rachunkowości państwowej, 2) stenografii 
polskiej rozpoczynają sią dnia 4 maja b. r. — Wpisy od 
3-ciej do 5-tei do 3 maja b. r. 


KONC. PFAKT. KURSY RACHUNKOWOŚCI 
Z. OLSZEWSKIEGO 


LWÓW — KURKOWA 38. 896 


p EC SADY [PRAC i 


Posada koncypienta możliwie z substytucyą natychm ast 
do ohjęcia. Kancelarya adw. Wittlina, Lwów, ul.ca 
Batorego 32. 1106 


Panny biegłej w rachowaniu i umiejącej szybko pisać 
na maazynie, poszukuje firma Piotr Mikolasch i Ska 
we Lwowie. Zgłoszenia osobiste w biurze w pasażu 
Mikolascha, |. p, w godz. między 5—4/ po poł. 1120 


Pielęgniarki d> chorych i podkuchenna potrzebne zarsz 
do sanatoryum, Dwernickiego 54. 1083 


g MIESZKANIA, LJKALI, SKLADY ja 


4 pokoje z ameblowaniem z najwięksym komfortem do 
wyn»jęeia. Marczyński, Wałowa 2. 1045 


Umebiowany pokój frontowy, jasny, słoneczny w zdro- 
wej dzielnicy dla solidnego pana, zaraz do wynajęcia. 
Wiadomość: Kawiarnia „Republice” przy bufecie. 1086 


Ste. A 


Dwa pekoje z najwiękazym komfortem w śródmieściu, 
znmienię na 4 poka: , Marczyński, Wałowa 2. 1045 


1 gokój na biuro w samem centrum miasta do wyna- 
ięcia. Marczyński, Wałowa 2. 1044 


Mie zkin'e o 4 pokojach z przynal. z komfortem (gar 
elentryka) w okolicy ul. Listopada wynajmę zaraz za 
J00 (sto) :g. maki pszennej, 10 kg. cu..ru, ewentualnia 
kaszy. Zgłoszenia do Adm. pod „7% 1118 


KUPNO, SERZĘDAŹŻ, ZAMIANA 


z Z o p | 
P;.szczyki, sukienki dziecinne do prania hurtownie co 

sprzedania, jakoteż hafty i koronki, „Lorma* plao 

Smolki I A. 936 


Kosy w większej ilości, cyrkularki we wszystk ch wie!- 
kościach, kilka skrzyń narzędzi i zolników, sprzeda 
firma Anitoni Halski, Lwów, Sobiesk ego 3. 866 


Sukni? nową jedwabnę fraes sprzedam okazyjnie. Na 
Skałce 3, lewy parter. 1092 


Chomąta ciężarowe, 


WYIES o) rosyjs ie, srebrna o” 
prawa do sp zedania. G 


ołąba 4, parter prawy. 1076 


p ZGUBIGNO — ZNALEZION3 Rj 


Złotą podłużną broszkę (brochette), z brylancikari i ma- 
łymi rubinkami zgubiono w czwartek przed pcłudnięm 
w Stryjskim Parku lub w drodz- ulicą Stryjską, Ży- 

„ blikiewicza, Pełczyńską. Rzetelny znalazca zechca od- 
dać za wynagrodzenizsm, ul Supińs<iego 1, parter na 
lewo, drzwi 1081 


ROZNAIIA 


-EE OD S 
Pożyczę 3 do 4 konie rasowe, wielkie robocze, nawet na 
dłuższy czas Polakowi do dworu w pięknej, zdrowej 
okolicy. W zamian mieszkanie i utrzymanie tamże, ::la 
słuchacza wyż. szkoły i mały procent w pieniądzach 
lub prowiantach. Spokój dla nauki konieczny. Oferty 
do Adm. „Gaz. Wiecz.* pod „Konie“ 1075 


| m Z Z ANO 


Automabi! OW 


z karczeryą albo bez kupię zaraz. Zgłoszenia 
iiotel Gecrge'a, portyer, od 2—3-ej. 1080 


SAs SIOKOKG | LAMPY 


HURTOWNA SPRZEDAŻ 
FIRMA 1068 


FAJERMAN I PUŻY 


WARSZAWA — Grzybowska 5. 


PRZERÓBKI KOLDER | 
I MATERACÓW | 


jakote na zamówienie 
nową pościel, uskutzeznia f 


K. SKIBIŃSKI 


Lwów, Korernika |. 4. 
naprz. Pasażu Mikolascha, 1005 


Nr. FORTUNY 


12 


ODNOWIĆ 
pisma dla chcących wyjść za PRZEDPŁATE! 
mąż lub się ożenić wysze 
z druku R da-cya Kraków, = 
Rynek gł. 1. 1 M 


meae 0 


PODPISUJCIE 
s POLSKĄ * 
POŻYCZKĘ 
PAŃSTWOWĄ! 


CZAS 
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(dl. Ziemski Bank ALEJÓGNY 


TOWARZYSTWO AKLYJNE WE LWOWIE 


obecnie ma paistawie rmienionego salala; „Ziemski Bank Kredytowy, Tex. akcyjne we Lwowie 


podwyższa kapital akcyjny 


no podstawie uchwał Walnego Zgromadzenia akcyonarpuszów i Rady zawiadowczej z dnia 24 stycznia 1920, zatwierdzonych 
reskryptem Ministerstwa skarbu z dnia 12 lutego 1920, L. 12643/20. 


z 20,000.000K Na 50, 000.000 K 


przez emisyę nowych 75.000 sztuk ekcyi po K 400 imiennej wartości. —  Emisya powyższa ma być przeprowadzona na 

mocy powyższych uchwał w trzech seiyach po 10,000 000 koron, czyli po 25.000 sztuk akcyi po K 400 wartości imiennej. 

Subskrypcya ga seryi w kwocie 10,000.000 koron, zakończyła się w dniu 15 marca br. i została wniesionemi zgło- 
szeniami pokryta z poważną nadwyżką. — Obecnie przeto 


dn Pi Oy ZE PR, 
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N, 
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HE" drugiej i trzeciej seryi iącznie 


tj. dalszych 20.009.600 R, czyli 50.000 sztuk axzcy! po 400 R im. wart, 


Prawo poboru akcyf z tych obu seryi przysługuje posiadaczom akcyi dawniejszych pięciu emisyi z lat 1910 do 
1919 — o ile go już w czasie subskrypcyi pierwszej seryi nie wykonali — w tym stosunku, że na każde cztery akcye da- 
wniejszych pięciu emisyi przypada ą dwie akcye nowej „gmisyj, czyli po jednej akcyi z każdej seryi. — Kurs emisyjny wy- 
nosi: dia dawnych ekcycnaryuszy wykcnu.ących prawo poboru w te'minie zakreślonym po 
450 koron za zztukę, raś da nowych sksyconaryuszy po 520 koron Zza SZtuKĘ, dla jednych i dru- 
gich z doliczeniem 5% odsetek od 1 stycznia 1920. 

Nowe akcye uczestniczyć będą w zyskach Banku począwszy od 1 stycznia 1920. 


Dyrekcya Ziemskiego Banku Kredytowego zastrzega sobie prawo przydziału sztuk, z tem, łe przestrzegać będzie 
pierwszeństwa subskrypcyi, wedie terminu ich zgłoszenia. 

Na uiszczone wpłaty Bank wydawać będzie tymczasowe potwierdzenia kasowe, za zwrotem których wydawane będą 
w swoim czasie oryginalna akcye. 


termin zamknięcia subskryncyi oznacza się na dzień 15 maa 100 r. 
r WPŁATY USKUTECZNIAĆ MOŻNA: 


w Ziemskim Banku Ńredytowym we Lwowie, ul. Trzeciego Maja 5, oraz we 


Filiach Banku: w Hrakowie plac Maryacki 1. O iw Lublinie, Hrakowskie 
Przedmieście 58 (róg ulicy Szopena), 


w Banku Hredytowym w Warszawie, ul. Mazowiecka 1. 9, 
w Banku Związku Spółek zarobkowych w Poznaniu, 
w Banku Handlowym w Poznaniu. 


Drukiem Spółki drukarskiej “ul. Sokoła 4 Redaktor naczelny Dr. ROGER BATTAGLIA. 
Nakładem ..Spółki akcy i ydawuiczeł*. Zastępca redaktora uaczelnego | redaktor odpowiedzialny JERZY KONARSKL 


« 


